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prenumerata mlealęczna zi 
4.05, zamlejse. 4.50. Prenu­
meratę przyjmuje PKP 
„Ruch", Warszawa. Konto 
PKO 1-4691. Ogłoszenia 
drobne zl 1.50 za wyraz, 
wymiarowe za tekstem zł 
L— za 1 mm, specjalne zl 

U.— za wiersz. Konto 
PKO I-T17/110.

CENA 15 gr

Masy pracujące Polski podejmują apel Pafawagu Tu padło wezwanie

Zobouiiązania produkcyjne przodujących zakładom 
dla uczczenia rocznicy urodzin Prezydenta Bieruta

Potężnym echem odbiło się w cały m kraju wezwanie załogi Państwowej 
Fibry ki Wagonów we Wrocławiu — do uczczenia czynem produkcyjnym 60 
rocznicy urodzin Prezydenta Bolesława Bieruta oraz święta 1 Maja. Na apel 
Pafawagu odpowiedziały załogi przodu jących kopalń, hut i fabryk, zobowiązu­
jąc się dać ponadplanową produkcję, p odnieść jej jakość i wygospodarować 
dodatkowe środki dla przyspieszenia rozwoju gospodarczego kraju, dla wzmo- 
ienis sil Polski Ludowej. Meldunki z zobowiązaniami załogi przesłały na rę­
ce Prezydenta Bieruta.

4 b.m. odpowiedziały na wezwanie załogi Pafawagu zakłady pracy stoli­
cy I woj. warszawskiego: załoga MDM, „Ursusa", Zakładów im. Dymitrowa 
oraz Zakładów im. Komuny Paryskiej. Masówki, na których podejmowano zo­
bowiązania, miały imponujący przebieg.

Już w pierwszym dniu po ogło­
szeniu ajoelu „Pafawagu" — podjęły 
zobowiązania załogi kopalni: „Szom­
bierki" i „Jankowice**, hut „Pokój" 
i „Batory" oraz robotnicy 
trey Zakładów Przemysłu 
w Chorzowie i koksowni 
w Zabrzu.
Pierwsza huta

KATOWICE (Obs. wł.).
czerwonych chorągwi — w 6ali hut- 
niczego Domu Kultury — wielki por­
tret Prezydenta Bieruta. Obraduje za­
łoga huty „Pokój**. Widzimy mistrza 
ozybkościowych wytopów, Wadulę, 
sławnego garowego wielkich pieców, 
Kwaśnego, kierownika walcowni Inż. 
Kąatowicza.

Na mównicę wchodzi przewodniczą­
cy rady zakładowej* Goleszny, który 
oświadcza:

— Nasza bojowa załoga przyj­
muje wezwanie towarzyszy .Pafa-

mówi Kwaśny: — Wykonamy plan 
roczny i damy ponad plan 1.600 
ton surówki. Znów cała załoga: 
WYKONAMY Z NADWYŻKĄ 
PLAN ROCZNY, A WARTOŚĆ 
TEJ NADWYŻKI ’ WYNIESIE 
10.110.000 ZŁ. (St. B.).

i pracow- 
Azotowego 
„Jadwiga"

— Na tle

Plan 6-letni 
już wykonali 

2 robotnicy z Pruszkowa
Dwaj pracownicy Zakładów 1 

Maja w Pruszkowie wykonali 
Jeż zadania Planu 6-letniego. Są 
nimi: Zygmunt MAKOWSKI, fre 
zer. 181,44 proc, planu i Piotr 
ŁADNO, blacharz, 100,66 proc, 
planu. Nadeałal J. Antczak

korespondent.

wagu". Niech żyje Polska! Niech 
żyje socjalizm! Niech żyje nasz uko­
chany Prezydent!
Przodownica Elfryda Braun rzuca 

zobowiązanie w imieniu oddziału 
wielkich pieców: 500 ton surówki 
ponad plan w marcu i ‘kwietniu. /

Aby o tyle podnieść produkcję su­
rówki, trzeba wiele aglomeratów. Na 
mównicę wstępuje suwnicowy, Józef 
Duda. — Damy wam ponad plan 
4 000 aglomeratów — oświadcza mów­
ca.

Składają zobowiązania robotnicy, 
brygadziści, inżynierowie w imieniu 
zespołów i w imieniu własnym: Wa- 
dula — za całą stalownię — 1.500 
ton stali ponad plan, a on sam 30 
szybkościowych .wytopów. Teodor 
Król — 25 przyspieszonych wytopów. 
Cztery brygady konstrukcyjne — ze 
160 na 200 proc, normy. Mechanicy 
remontów — szybciej o 6 dni, o 8 
dni, o 10 dni...

Goleszny czyta list do Prezydenta 
Bieruta. Pisało go kilkunastu robotni­
ków: „Czy towarzysze aprobują?" — 
„Bierut, Bierut, Bierut" — pada od­
powiedź.

Zebranie nie kończy się. Oto znów 
pojawia się na mównicy Teodor 
Król: — Wykonamy .plan roczny 
z nadwyżką 2.970 ton stalL Znów

Zobowiązanie »Batorego» 
— z górą 8 min. zł.
KATOWICE (Obsł. wł.). Wielotysięcz­

ne rzesze robotników 1 pracowników 
huty „Batory" zgromadziły się w wiel 
kiej hali hutniczej, aby na wezwanie 
Pafawagu uczcić czynem produkcyj­
nym urodziny Prezydenta Bieruta i 
Święto 1 Maja.

Na mównicę wstępują, witani za 
każdym razem burzą oklasków, przed 
stawiciele poszczególnych działów hu 
ty, deklarując w imieniu własnym o- 
raz swoich towarzyszy pracy zobo­
wiązania produkcyjne.

Ogółem ponadplanowe zobowiąza­
nia huty „Batory" w produkcji, dzię 
ki oszczędnościom oraz upłynnieniu 
remanentów równają się wartości 
8.357 tys. zł.

Na zakończenie został odczytany 
zbiorowy list załogi huty „Batory" do 
Prezydenta Bieruta, w którym m. in. 
majstrowie, inżynierowie i urzędni­
cy oświadczają:

„Naszą ambicją jest dać dla ucz­
czenia dnia Twycb urodzin oraz 
Święta 1 Maja jeszcze więcej żela­
za i stali dla dobra naszej Ludo­
wej Ojczyzny, pokoju i socjalizmu".

10.463 tony z kopalni 
»Szombierki«

Wielką salę cechowni kopalni 
„Szombierki" zapełniły tłumy górni-

5 b. m.—III sesja
lady Najwyższej ZSRR

MOSKWA (PAP). — W Moskwie, 
na Kremlu rozpoczęły 6ię 5 bm. obra­
ły III seeji Rady Najwyższej ZSRR

Otwargie 6esji Rady Związku na- 
itąpi o godz. 14.00, a sesji Rady 
Narodowości — o godz. 16.00.

ków. Ci, którzy nie znaleźli już 
miejsca na sali, zgromadzili się wo­
kół głośników radiowęzła, umieszczo­
nych na placu kopalnianym. Rozpo­
czyna się zebranie załogowe. Po zobo­
wiązaniach indywidualnych, zobowią­
zanie podejmuje cała załoga.

Realizacja zobowiązań podjętych 
przez całą załogę kopalni „Szombier­
ki"/ pozwoli wykonać plany miesięcz­
ne w marcu i kwietniu br. w 105 
proc, i dać Państwu Ludowemu 10.463 
tony węgla ponad nadwyżkę uzyska­
ną w lutym br. Tak wspaniały wy­
nik uzyskują górnicy kopalni „Szom­
bierki" dzięki właściwemu planowa-

A Dalszy ciąg
na sir. 8.

Cały kraj odpowiada na rzucone przez załogę Pafawagu wezwanie do 
czynu produkcyjnego dla uczczenia przypadającej t8 kwietnia 60-ej rocz­
nicy urodzin Prezydenta Bolesława Bieruta. Na zdjęciu zebranie załogi 
w dniu 3 marca, w chwili podejmowa nia wezwania. .

W obronie życia patriotów greckich skazanych na śmierć 
Depesze do Józefo Stalina 
Interiuencja przedstawiciela ZSRR w ONZ

NOWY JORK (PAP). Pełniący obo wiązki stałego przedstawiciela ZSRR 
przy ONZ Carapkin wystosował pismo do przewodniczącego VI sesji Zgro­
madzenia Ogólnego, Nervo, do którego załącza następujące depesze, przesłane 
na imię Józefa Stalina przez skazanych na śmierć patriotów 
lojannisa i Joanidu oraz przez ich ro '

„DO GENERALISSIMUSA STALI­
NA!

Na podstawie kłamliwego oskarżenia 
o szpiegostwo komisarz królewski Woj­
skowego Trybunału Ateńskiego zażądał 
kary śmierci dla niżej podpisanych: 
Belojannisa, Joanida, Bazaridisa i in­
nych

Zwracając się do Was, wielkiego 
bojownika o pokój światowy, komun!

dziny.
greckich — Bę­

planie podżegaczy 
wyrokami śmierci

»Krew naszych mężów i ojców splamiła rgce Kowalewskiego i Mikołaiczyka«
Świadkowie obrony przybyli z Polski do Paryża
demaskują zbrodnie zdrajców narodu

PARYŻ (PAP). W prowokacyjnym procesie wytoczonym przez gru­
pę zdrajców z krajów demokracji lu dowej przeciwko postępowym pisa­
rzom francuskim Renaud de Jouvenel i Andre Wurmserowi, zeznawali w 
poniedziałek przybyli z Polski świad kowie: Janina Obesztalska, Ozga-M’- 
chalski i Wanda Jarmulowicz. Oba wiając s'ę konfrontacji z tymi świad­
kami zdrajcy Jan Kowalewski i Stanisław Mikołajczyk nie przybyli na 
rozprawę.

Za każdym paragrafem Konstytucji
czc/ncj

Artykuł 61 projektu Konstytucji Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej 
głosi: „OBYWATELE POLSKIEJ RZ ECZYPOSPOLITEJ LUDOWEJ MA­
JA PRAWO DO NAUKP*.

W okresie 5 lat — od 1945 r. do 
1950 r. wydano w Polsce 5 razy wię­
cej podręczników szkolnych, niż w 
latach 1918—1938 tj. w ciągu 20 lat.

Liczba wyższych uczelni wzrosła 
prawie 3-krotnie w porównaniu z 
okresem przedwojennym, liczba stu 
demów doszła do 125 tys w porów­
naniu » j9-tys. w okresie przedwo­
jennym. Stypendiami objęto więcej 
niż połowę studentów w porówna­
niu z 5 proc, w okresie przedwojen­
nym.

Cyfry te świadczą o niespotyka­
nym dotychczas w naszej historii 
tempie rozwoju oświaty. Tak wła­
dza ludowa realizuje jedno z pod­
stawowych praw obywatelskich, o 
którym mówi art. 61 projektu Kon. 
Itytucjl.

Szczecińskie

najprędzej spłacić dług zaciągnięty 
wobec Polski Ludowej".
Rozwój szkolnictwa

miasteczko akademickie
Szczecińskie miasteczko akademic­

kie wyroeło w ciągu zaledwie kilku 
letnich miesięcy r. ub. Robotnicy i 
kierownictwo Zjedn. Budown. Miej­
skiego dołożyli wszelkich 6tarań, by z 
początkiem roku szkolnego przekazać 
16 pięknie wyremontowanych bloków 
dla 1.700 studentów wszystkich 6zkół 
wyższych Szczecina. Nowe miastecz­
ko akademickie posiada takie urządze­
nia jak: własna poczta, stołówka, bar 
mleczny, ambulatorium, izba chorych, 
radiowęzeł itp.

Osiedle posiada 500 wygodnych 
pokoi, łazienki, prysznice, czy szczał 
nlę ubrań, kuchenki gazowe, szafy 
ubraniowe i inne urządzenia, gwa­
rantujące młodzieży peiną wygodę. 
W dwu centralnych blokach zgrupo­
wane są pokoje do nauki, przestron­
ne sale z urządzeniami dla kreśleń 
technicznych, biblioteka bogato wy­
posażona w książki naukowe i świet 
lica.
Wyrażając azczere zadowolenie z 

dogodnych warunków w osiedlu, H. 
Kuropatwa, student 2-go roku Wyż- 
•r«j Szkoły Ekonomicznej mówi: „Je­
steśmy szczęśliwi, że możemy teraz 
studiować, nie nękają nas żadne kło­
poty, a jedynym pragnieniem jest jak

zawodowego
W woj. rzeszowskim w ponad 

szkołach zawodowych, kształci się 
becnie około 30 tys. młodzieży w 
różnych specjalnościach. W okresie 
rządów kapitalistycznych w wojewódz 
twie tym istniały 43 szkoły zawodowe, 
w tym tylko 5 państwowych.

Władza ludowa nie tylko rozbudo­
wała sieć 6zkół i zaopatrzyła je w no­
woczesne warsztaty, ale stworzyła do­
bre warunki nauki dla młodzieży ro­
botniczej i chłopskiej. Przy szkołach 
zawodowych utworzono 27 interna­
tów.

Przy wielu szkołach zawodowych 
istnieją świetlice i biblioteki, do któ­
rych dostarczono w ciągu trzech ostat 
nich lat blisko 87 tysięcy książek.
1.300 szkół podstawowych
uj woj, białostockim

90 
o-
78

W r.ub. uruchomiono na Białostoc- 
czyźnie 12 nowych szkół podstawo­
wych, 2 szkoły specjalne, 2 zakłady 
kształcenia nauczycieli oraz wybudo­
wano 146 nowych izb lekcyjnych.

Obecnie czynnych jest w woj. bia 
łostockim 1.301 szkół podstawo­
wych, w których uczy się ponad 153 
tys. dzieci, 8 zakładów kształcenia 
nauczycieli przygotowujących do za 
wodu nauczycielskiego 2.365 osób — 
w przeważającej części synów i có­
rek robotniczych i chłopskich — o- 
raz 54 szkoły zawodowe, kształcące 
12.500 osób.
Ponadto istnieją trzy wyższe zakła­

dy naukowe: Akademia Medyczna, 
Szkoła Inżynierska i Szkoła Felczer- 
ska. W r.ub. rozszerzono również sieć 
szkół dla pracujących.

Poważne wyniki osiągnięto na od­
cinku walki z analfabetyzmem. Dzię­
ki nauczeniu czytania i pisania około 
46 tys. osób, analfabetyzm — spuści­
zna rządów sanacyjnych, został w za­
sadzie w Białoetockiem zlikwidowany 
jako zjawisko masowe.

Pierwsza zeznawała Janina Obesz­
talska, wdowa po długoletnim dzia­
łaczu KPP i PPR, zamordowanym 
przez zbirów faszystowskich — ludzi 
Jama Kowalewskiego i Mikołajczyka. 
Zeznania jej wywarły głębokie wra­
żenie na sędziach i zgromadzonej pu 
bliczności.

Na pytanie przewodniczącego, 
dotyczące Jana Kowalewskiego św. 
Obesztalska stwierdza: Kowalewski 
jest przedwojennym dwójkarzem. 
Zadanie jego polegało na „rozpra­
cowywaniu" i likwidowaniu działa­
czy lewicy polskiej.
Sw. Obesztalska przedstawia na- 

następnie okoliczności w jakich jej 
mąż zamordowany został podczas o- 
kupacji przez bandytów ze „Startu".

Adwokat 
wie, że to 
męża?

Świadek: 
umierając, 
ces zbrodniarzy. Znaleziono przy nich 
listę ustaloną przez ludzi z Londy­
nu. Na tej liście nazwisko mego mę­
ża figurowało pod numerem 285.

Świadek stwierdza, że na rozpra­
wie w Warszawie zidentyfikowała ko 
bietę, która w towarzystwie pewnego 
mężczyzny przyszła do niej do do­
mu, aby ustalić, czy Obesztalski rze­
czywiście zginął. Powiedzieli, że szu 
kają zaginionego psa. Powiedziałam 
im: „Jesteście zbrodniarzami, przy­
szliście sprawdzić, czy mój mąż ży­
je". Wówczas mężczyzna strzelił do 
mnie. Świadek pokazuje przewodni­
czącemu sądu rękę ze śladami po­
strzału i stwierdza: „Poznałam na­
stępnie zbrodniarzy na ławie oskar­
żonych. Byli to Pajor i Nienałtowski, 
kierownicy „Startu".

W odpowiedzi na pytanie adw. 
Nordmanna charakteryzując Mikołaj­
czyka św. Obesztalska stwierdza:

„Mogę powiedzieć o Mikołajczy­
ku, że to nędzny tchórz. Nie przy­
był dzisiaj na rozprawę, ponieważ 
bal się spojrzeć w oczy kobiecie, 
której zabrał męża i ojca dzieci. 
W imieniu wszystkich kobiet pol­
skich mogę, powiedzieć, że krew 
naszych mężów i ojców splamiła 
ręce Kowalewskiego i Mikołajczy­
ka".

Kowalewski i jego 
obrońca Mikołajczyk

Następnie staje przed sądem 
Ozga-Michalski, który w odpowiedzi 

na pytanie przewodniczącego stwier­
dza, że Jan Kowalewski był działa­
czem faszystowskiej organizacji OZN,

Nordman: Skąd świadek 
„Start" zamordował jej

Powiedział to mój mąż 
a później odbył się pro-

św

kujemy o nowym 
wojennych, którzy
pragną rozpalić nienawiść w naszym 
udręczonym kraju, by w naszej krwi 
utopić dążenia narodu greckiego i 
innych narodów, pragnących pokoju, 
demokracji i wolnego życia. Prosimy 
o Waszą osobistą interwencję, w 
1u zapobieżenia nowej zbrodni". 
Następują podpisy: Belojannis, 

anidu.
Druga depesza głosi:

ce-

Jo-

a w czasie okupacji był agentem wy 
wiadu hitlerowskiego.

Świadek przedstawia tragiczną sy­
tuację chłopów polskich za rządów 
sanacji, stwierdzając, że tłumiła ona 
krwawe bunty chłopskie, jakie wów 
czas wybuchły. Największy strajk 
chłopski W Europie, który wybuchł 
w r. 1937 — mówi świadek — został 
krwawo stłumiony przez klikę puł­
kowników i panów Kowalewskich. 
Zabito stu kilkudziesięciu chłopów. 
W owym czasie Kowalewski udzielił 
wywiadu „Voelkischer Boebachter", 
w którym uspokajał Hitlera, że straj 
ki chłopskie nie są groźne. Świadek 
mówi następnie o walce chłopów i 
robotników polskich przeciwko rzą­
dowi zdrady narodowej z Beckiem 
na czele, który wydał Polskę na łup 
hitlerowców. Świadek przypomina, że 
chłopów polskich za obrazę Hitlera 
wtrącano do więzienia. Ojciec świad­
ka osadzony został w więzieniu za 
obrazę Hitlera, a w czasie okupacji 
został przez hitlerowców zamordowa 
ny.

„DO GENERALISSIMUSA STALI­
NA!

Komisarz krpleWski Ateńskiego;:.Jjy« 
bunału Woj’skówego zażądał wyroku 
śmierci dla naszych dzieci’’— Belojah; 
nisa, Joanidu i 10 innych oskarżonych. 
Istnieje niebezpieczeństwo,, że wyrpk 
zostanie natychmiast wykonany z na­
stępujących przyczyn: po wydaniu wy­
roku śmierci nie będzie podstaw praw­
nych, aby go nie wykonywać; chodzi 
o obywateli już raz skazanych na karę 
śmierci trzy miesiące temu za ich 
przekonania polityczne; wyżej wyrtiie- 
nieni obywatele znajdują się w izolacji 
w Asfalii od 1950 r.; nasz kraj 
istocie rzeczy znajduje się 
wojny.

W związku z tym, że 
skarżonych, dla których 
królewski zażądał kary śmierci, znaj 
duje się karmiąca matka oraz dlate­
go, że nasza udręczona ojczyzna nie 
chce więcej krwi, lecz pragnie spo­
koju, ośmielamy się w Imieniu wszy­
stkich 12 oskarżonych zaapelować do 
Was i prosić o pomoc. Błagamy Was

w
w stanie

wśród o- 
komisarz

o wykorzystanie Waszego wpływu, 
by skłonić nasz rząd do zaniechania 
egzekucji.
Z głębokim szacunkiem Wasiliki Be­

lojannis Iro Pappa".
W związku z powyższym Carapkin 

prosi przewodniczącego VI sesji Zgro­
madzenia Ogólnego o podjęcie za po­
średnictwem ONZ natychmiastowych 
kroków w celu uratowania życia pa­
triotów greckich oraz o wydanie otrzy­
manego pisma jako dokumentu Zgro­
madzenia Ogólnego i rozesłanie go do 
rządów wszystkich Urajów — członków 
ONZ.

Fala protestów 
przeciw wyrokowi 
W Atenach

PARYZ (PAP). Lud Francji prote­
stuje przeciwb&stialskiemu wyroko­
wi faszystowskich oprawców w Ate­
nach. . .

W imieniu CGT, Frachon i Le Leap 
przesłali do greckiego premiera Plas- 
tjrasa, telegram protestacyjny.

Tysiące rezolucji protestacyjnych u- 
chwalono we wszystkich zakątkach 
Francji.

RZYM (PAP) Sekretarz Włoskiej 
Powszechnej Konfederacji Pracy di 
Vittorio przesłał do premiera Grecji' 1 
poselstwa greckiego w Rzymie tele­
gramy, żądające w imieniu 5 mil. ro­
botników włoskich uwolnienia Belo- 
jannisa i towarzyszy.

RZYM (PAP) Do Rzymu przybył z 
Aten, gdzie rozmawiał z Plastirasem, 
prawnik brytyjski S. Moore, obrońca 
Belojannisa i Joanidu. Moore stwier­
dził, że w obliozu protestów świa­
towej opinii publicznej 
6zony był odroczyć na 
nie wyroków śmierci.

(PATRZ ARTYKUŁ
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Już wkrótce zakłady pracy rozpo- 
czną wydawanie obligacji Narodowej 
Pożyczki Rozwoju Sił Polski. Akcja 
ta ma być zakończona do końca 
marca, gdyż już 1 kwietnia rozpo- 
cznie się losowanie, w którym padną 
premie na ogólną sumę 40.885.000 zł. 
Poza tym K.500 wylosowanych 
gacji na każdy milion obligacji 
legać będzie wykupowi według 
tości nominalnej.

Na zdjęciu obligacja na 100 
tych.

obli- 
pod- 
war-

zlo-

Do KC PZPR
na ręce Przewodniczącego

ob. BOLESŁAWA BIERUTA
W dziesiątą rocznicę powstania bo­

haterskiej PPR, która w oparciu o za­
sady sojuszu robotniczo-chłopskiego 
zwycięsko poprowadziła naród polski 
do niepodległości i zwycięstwa nad 
obszarniczo-kapitalistycznym ustrojem 
wyzysku — Rada Naczelna ZSL prze­
syła gorące ludowe pozdrowienia 
PZPR, jej Komitetowi Centralnemu, 
jej Przewodniczącemu — Bolesławowi 
Bierutowi.

Powstanie PPR było dla nas ludow­
ców sygnałem do otwartego boju z 
katami hitlerowskimi.

Wbrew prawicowym kierownikom 
BCh zacieśniał się w walce z okupan­
tem sojusz robotniczo-chłopski oddzia­
łów BCh-owskich z bohaterskimi od­
działami Armii Ludowej, tak jak wbrew 
kułackiemu kierownictwu Stronnictwa 
Ludowego przed wojną narastała pod 
przewodnictwem KPP walka radykal­
nych ludowców z dyktaturą polskich 
obszarników i burżujów.

Pamiętamy dobrze te czasy, kiedy 
na ziemiach polskich mimo hitlerow­
skiego terroru i bratobójczych mordów 
ze strony reakcji powstawały z inicja­
tywy PPR pierwsze zaczątki władzy 
robotniczo-chłopskiej — Krajowe i te­
renowe Rady Narodowe, w skład któ­
rych obok przedstawicieli PPR Scho­
dzili radykalni ludowcy, zorganizowani 
w Woli Ludu.

■To polityka PPR wskazała narodowi 
polskiemu jedyną, słuszną drogę do 
niepodległości, ukazała prawdę o po­
gromcy hitleryzmu — Zw. Radzieckim, 
którego Czerwona Armia przyniosła 
nam wyzwolenie. To polityka PPR & 
torowała narodowi polskiemu drogę do 
porozumienia ze Zw Radzieckim i jego 
bohaterskimi narodami.

To w wyniku słusznej polityki PPR 
naród polski rozgromił władzę burżua- 
zyjno-obszarniczą oraz zwycięsko prze­
prowadzi! reformę rolną i unarodowie­
nie przemysłu.

To właśnie siła ideologiczna PPR I 
jej przewodnictwo pomogły nam ode­
przeć wściekły atak reakcji na Polskę 
Ludową Dzięki temu ruch ludowy zdo­
łał się w walce oczyścić z kułackich 
prowodyrów/i imperialistycznych agen­
tów, którzy weszli da jego szeregów.

Dziś, w czasie, gdy naród polski 
dyskutuje nad projektem Konstytucji 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej, gdy 
w toku tej dyskusji jeszcze raz w peł 
nej jasności występuje wielka prawda 
o zwycięstwach narodu polskiego, coraz 
silniejszej i piękniejszej naszej Oj­
czyźnie budującej socjalizm — my, 
chlopi-ludowcy przesyłamy Wam, To­
warzysze z PZPR z głębi serca płyną­
ce braterskie pozdrowienia i zapewnia 
my, że wszystkie nasze siły wytężymy, 
aby umacniać władzę robotniczo-chłop­
ską, umacniać sojusz robotniczo-chłop­
ski, aby za Waszym przykładem, współ 
nie z Wami pracować nad przebudową 
wsi, rozwijać oświatę, kulturę, spół­
dzielnie produkcyjne, podnosząc dobro­
byt pracujących mas chłopskich, aby 
razem z Wami budować szczęście na­
szej ludowej Ojczyzny, pogłębiać przy­
jaźń i sojusz narodu polskiego z na­
rodami Zw. Radzieckiego i umacniaj 
siły pokoju na całym świecie",



Itr. 3 Ź Y C ! B------------------------- -------- ----- ----------  ------- -------------------------------------------------------------------------- -- -----~?U
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niu wewnątrz-oddziałowemu, przez 
doprowadzenie realnych planów do 
każdego przodka oraz przez podwyż­
szenie średniego przekroczenia norm 
produkcyjnych ze 125,5 proc, do 129 
proc.

Zobowiązania podjęte w walce o 
oszczędnościową gospodarkę pozwolą 
na obniżenie procentu zanieczyszcze­
nia węgla o 2 proc, w stosunku do 
norm, na zaoszczędzenie 1.600 kg ma­
teriałów wybuchowych oraz drze­
wa.

Meldując o swym postanowieniu, 
załoga kopalni „Szombierki" przesła­
ła list do Prezydenta Bieruta.

Odzew włókniarzy
Pierwsi w przemyśle lekkim odpowie­

dzieli na apel „Pafawagu" w dniu 4 
bm. robotnicy największych w kraju 
zakładów włókienniczych, ZPB im. Jó­
zefa Stalina w Łodzi.

W liście do Prezydenta Bolesława 
Bieruta — załoga ZPB im. Stalina pi- 
aze m. in-:

„Myśleliśmy I radziliśmy wspólnie, 
jakby najpiękniej uczcić i powitać 
dzień 60-ej rocznicy Twoich urodzin. 
Doszliśmy do wniosku, że najlepiej ucz- 
cimy ten dzień pracą i dlatego posta­
nowiliśmy dać krajowi więcej kg przę­
dzy, więcej metrów tkanin, niż to by­
ło przewidziane w planie trzeciego ro­
ku sześciolatki dla dobra kraju wyzwo­
lonego od kapitalistów i ich pachoł­
ków.

Każdy oddział każda sala, każda ko­
mórka naszych Zakładów pragnie do 
dawnych osiągnięć dodać nowe.

W ramach ogólnych zobowiązań ZPB 
fan. Stalina, załogi tkalni nowej, żakar­
dowej i automatycznej postanowiły dać 
do 18 kwietnia br- ponadplanową ilość 

i tkanin wartości 495 tys. zł, a w okresie 
od 18 kwietnia do 1 maja br. — dodat­
kowo jeszcze na sumę 186 tys. zł.

Ogółem załoga Zakładów im. Sta­
lin* zobowiązuje się dać w pierwszym 
półroczu b.r. ponadplanową produkcję 
wartości 2.172 tys. zł."
W dążeniu do dalszej poprawy wa­

runków pracy i podniesienia zdrowot­
ności robotników oraz ich rodzin rada 
zakładowa i dyrekcja zobowiązują się 
na 10 dni przed terminem oddać do u- 
żytku nowe ambulatorium dentystyczne, 
zakończyć na 15 dni przed terminem 
rozbudowę ambulatorium lekarskiego na 
terenie wykończalni oraz oddać do u- 
żytku z początkfem czerwca 21 willi 
w Wiśniowej Górze, w celu zorganizo­
wania tam kolonii dla 1.860 dzieci ro­
botników.

W oparciu o dotychczasowe sukcesy 
produkcyjne, których miarą jest dwu­
krotne zdobycie przechodniego sztanda­
ru za wyniki współzawodnictwa w 
przemyśle włókienniczym oraz wyko­
nanie zadań dwóch pierwszych lat pla­
nu 6-letniego w 109,3 proc., załoga 
Andrychowskich Zakładów Bawełnia­
nych podjęła zobowiązania produkcyjne 
ku czci 60 rocznicy urodzin Prezyden­
ta Bieruta na łączną sumę 1.350.885 
zł. Blisko połowa tych zobowiązań zo­
stanie wykonana już na dzień urodzin 
Prezydenta, t.j. 18 kwietnia b.r., reszta 
łaś na dzień święta klasy robotniczej 
— 1 maja 1952 r.

Ze zgłoszonych przez poszczególne 
oddziały zobowiązań wyróżnia się zo­
bowiązanie oddziału tkalni — pod­
niesienia wydajności na jedną kro- 
snogodzinę, co umożliw) wykonanie 
ponad plan 51 tys. m tkanin suro­
wych, przy równoczesnym podniesie­
niu jakości o 5 proc.

Oddział przędzalni wyprodukuje po 
nad plan 6.770 kg przędzy.

Czyn załogi ZPB 
im. Dzierżyńskiego

Niezwykle podniosły i uroczysty 
charakter miało wielkie zgromadze­
nie załogi ZPB im. Dzierżyńskiego w 
Łodzi, poświęcone podjęciu zobowią­
zań produkcyjnych na cześć 60 rocz­
nicy urodzin Prezydenta Bieruta o- 
raz Święta 1 Maja.

Ofiarny czyn załogi ZPB im. Dzier 
Ryńskiego da do 18 kwietnia br. po­
nadplanową produkcję 8.600 kg przę 
dzy, 56 tys m tkanin surowych i 35 
ty*. m tkanin wykończonych, przynie | 
•ie oszczędności poważnych ilości su-

ki 1 szkolnictwa wyższego w Polsce. Wy- 
•tawa zorganizowana została przez Kon­
sulat RP. Wystawa wzbudziła powszech­
ne zainteresowanie.
♦ SOFIA. Naród bułgarski obchodził 

uroczyście 74 rocznicę wyzwolenia Buł­
garii spod wielowiekowego jarzma turec­
kiego przez wojska rosyjskie. W Sofii 
przed pomnikiem wzniesionym ku czci 
żołnierzy rosyjskich — wyzwolicieli Buł­
garii, delegacje ludności pracującej złoży­
ły liczne wieńce.
♦ MONTEVIDEO. Wobec zakazu władz 

brazylijskich odbycia w Rio de Janeiro 
Amerykańskiego Kongresu Obrońców Po­
koju, postanowiono zwołać Kongres do 
Montevldeo (stolica Urugwaju). Obrady 
Odbędę się 11—18 bm.
♦ KAIR. Premier Hilaly złożył 

konferencji prasowej oświadczenie, 
którym zakomunikował, że parlament
stanie w najbliższym czasie rozwiązany, 
po czym odbędą się nowe wybory.
♦ TOKIO. We wtorek północną Japo­

nię nawiedziło silne trzęsienie ziemi, nisz 
cząc iysiące domów 
ofiar w ludziach.
ucierpiały wyspy 
miary katastrofy powiększył wylew mo na. Woda zalała ...... . ...
na południowym
♦ LONDYN, 

nonę zostały w Londynie 
aa pnejazd środkami komunikach mlej- 
tkiłi. 

n« 
w 

zo-

1 powodując setki 
Szczególnie ciężko 

Hokkaldo 1 Hontzu. Roz

, tysiące siedzib ludzkich 
wybrzeżu Hokkaldo.

W poniedziałek podwyż- 
ceny biletów

rowców i materiałów pomocniczych, 
pozwoli uruchomić dodatkowo setki 
nowych maszyn.

Łącznie do 18 kwietnia br. zało­
ga ZPB im. Dzierżyńskiego da go­
spodarce narodowej ponadplanową 
produkcję i przysporzy oszczędnoś­
ci na sumę 1.410.645 zł. Ponadto 
robotnicy tyćh przodujących od lat 
Zakładów podjęli zobowiązanie dłu­
gookresowe wykonania przed termi­
nem półrocznych zadań produkcyj­
nych i uzyskania w ciągu pierwsze­
go półrocza br. ponadplanowej pro­
dukcji łącznej wartości 5.433 ty*, zl.

Pierwsza w Radomiu
RADOM (Obsł. wł.) Na apel załogi 

„Pafawagu" we Wrocławiu, w Ra­
domiu pierwsza odpowiedziała zało­
ga Zakładów Drzewnych Nr 4.

Na naradzie załogi cyrkułami pa- 
dły następujące zobowiązania:

Wykonać plan miesięczny w marcu 
w 105 proc., a plan wartościowy w 
110 proc.- Za przykładem cyrkularni 
poszli pracownicy innych działów. 
Dział posadzkami zobowiązał się wy 
produkować jak najwięcej posadzki 
pierwszego gatunku i dotychczasowe 
braki przerobić na posadzkę użytko­
wą. Forniernia zwiększy produkcję 
fornieru eksportowego tj. fornieru o 
najwyższej jakości.

Ogólna wartość zobowiązań sięga 
sumy 99.560 zł. (j. s.)

Wezwanie FSC w Lublinie
LUBLIN (obsł. wł.) W odpowiedzi 

na apel Pafawagu budowniczowie 
FSC i robotnicy uruchomionych Już 
działów Fabryki Samochodów Cięża­
rowych w Lublinie, na zebraniu w dn. 
4 b.m. podjęli szereg zobowiązań pro­
dukcyjnych łącznej wartości ponad 
550 tys. zŁ

M. in. robotnicy działu produkcji 
zmontują ponad plan w marcu 10 
samochodów ciężarowych. Dział ślu­
sarski wykona na 5 dni przed ter­
minem suwnicę jednotonową.
Budowniczowie i robotnicy FSC w 

Lublinie wezwali wszystkie zakłady 
produkcyjne na Lubelszczyźnie do po­
dejmowania zobowiązań dla uczczenia 
60 rocznicy urodzin Prezydenta Bie­
ruta.

Stoczniowcy gdańscy 
meldują

GDAŃSK (Obsł. wł.) To była 
brzymia manifestacja uczuć
Pierwszego Obywatela Polski Ludo­
wej. Już od samego rana megafony 
stoczniowe co pewien czas podawały 
zobowiązania... masowe i .tndywidual-

ol- 
dla

Złote Krzyże Zasługi
otrzymało wzorowo małżeństwo

Przewodniczący Prezydium MRN 
we Wrocławiu udekorował ostatnio 
w imieniu Prezydenta R.P. Złotymi 
Krzyżami Zasługi małżeństwo Pawła 
i Juliannę Szymańskich w dniu 50-le- 
cia ich współżycia.

Paweł Szymański jest starym dzia­
łaczem rewolucyjnym i aktywnym 
członkiem Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej. Jego trzej syno­
wie 6ą również aktywistami PZPR. 

Zdradziecka rola »rządu« londyńskiego
BDokoActenie 
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z rządem

stanowisko 
wobec ru-

ne, zgłaszane przez pracowników Sto­
czni Gdańskiej. Ulotki rozgłaszały zo­
bowiązania wśród olbrzymiej wielo­
tysięcznej rzeszy stoczniowców.

Dominującym akcentem tego donio­
słego dnia stała się popołudniowa aka­
demia, na którą — do dużej sali tea­
tralnej Stoczni — przybyły tysiące 
pracowników;

Czołowy stoczniowiec, wielokrotny 
przodownik pracy — Duma — odczy­
tał list do Prezydenta, w którym stocz 
nlowcy gdańscy przesłali Pierwszemu 
Obywatelowi swe pozdrowienia i mel­
dunki o zobowiązaniach.

Pracownicy wydz. montażu kadłu­
bów zobowiązali się wykonać przed 
terminem roboty montażowe na kilku 
jednostkach morskich. Wydział obrób­
ki kadłubów — wykonać miesięczny 
plan w marcu o 3 dni przed terminem. 
Junacy SP — wprowadzić masowe 
współzawodnictwo. Załoga wydziału 
elektrycznego — wykonać w marcu 
plan w 105 proc., a oddział remontu 
okrętów — ten sam plan wykonać w 
110 proc, i w razie potrzeby pomóc 
wyposażeniowcom. Odlewnia — zobo­
wiązuje się podnieść jakość swych 
prac i zdobyć tytuł brygady najlep­
szej jakości.

Zobowiązania podjęli inżynierowie i 
technicy, kobiety i młodzieżowcy, pra­
cownicy ze wszystkich działów, (kol)

480 zagród odbudowuje się w woj. szczecińskim 
Pierwsze zgłoszenia rodzin chłopskich 
po uchwale Rządu o akcji osiedleńczej

Ogłoszona w końcu ub. m. uchwała Prezydium Rządu o akcji osiedleń­
czej wywołała żywe zainteresowanie wśród mało 1 średniorolnej ludności 
wiejskiej w gęsto zaludnionych gminach, które oddalone są od ośrodków 
przemysłowych.

W niektórych województwach rady 
narodowe przyjęły już pierwsze zgło­
szenia rodzin chłopskich, które chcą 
się osiedlić na wolnych gospodarst­
wach. Pewna liczba zgłoszeń wpłynę­
ła z różnych gmin pow. Lubaczów w 
woj. rzeszowskim. Są to rodziny chło­
pów małorolnych i młode małżeń­
stwa.

Jednocześnie grupy chłopów z wo­
jewództw centralnych i południowo - 
wschodnich wysyłają delegacje do 
różnych powiatów Ziem Zachodnich, 
aby zbadać możliwości i warunki o- 
siedlenia się. Do woj. olsztyńskiego 
przyjechało dotychczas blisko 30 dele­
gacji, liczących od 2—10 chłopów prze­
ważnie z województw warszawskiego, 
bydgoskiego i poznańskiego.

Po obejrzeniu odbudowywanych za­
gród i przylegających do nich gospo­
darstw delegacje zarezerwowały część 
z nich dla chłopów z województw, 
które reprezentowali.

Członkowie delegacji wyrażają się 
pochlebnie o przygotowanych gospo­
darstwach.

Jeden z delegatów — Z. Tarnowski 
ze wsi Rozstrzalowo w pow. Lipno 
woj. bydgoskiego powiedział:

„W naszej gromadzie mamy sła- 
1 be z'emie. Tu ziemia jest dobra i 

lepsze są tu budynki. Można tu o 
wiele lepiej żyć. Na pewno wielu 
będzie chętnych do wyjazdu, tym

siatka wywiadowcza w kraju. Pono­
si on odpowiedzialność za zbrodnie 
popełnione w Polsce. W samym tyl­
ko woj. lubelskim zginęło w maju 
1946 r. 832 demokratów z rąk bandy 
tów i dywersantów, kierowanych 
przez „delegaturę" londyńską.

Adw. Nordmann: Dlaczego grupa 
emigrantów z Londynu została po­
zbawiona obywatelstwa polskiego?

Świadek: Bó knull i spiskowali 
przeciwko narodowi, gdy naród odbu 
dowywał swój kraj.

Adw. Nordmann: Czy przy pozba­
wianiu Mikołajczyka obywatelstwa 
poruszona została sprawa ukrycia 
przez niego gwarancji w sprawie za­
chodnich granic Polski.

Świadek: Komisja, która badała 
sprawę ucieczki Mikołajczyka, stwier 
dziła, że ukrył on odpowiedź wice- 
min. spraw zagr. W. Brytanii Cado- 
gana, potwierdzającą w imieniu rzą­
du angielskiego ostateczny charakter 
granicy na Odrze i Nysie. Mikołaj­
czyk ukrył te gwarancje i nie chcial 
o nich poinformować ani swego rzą­
du, ani swego stronnictwa.

Adw. Nordmann: Mikołajczyk jest 
przewodniczącym „zielonej międzyna 
rodówki". Co to za organizacja?

Świadek: Działają tam zcb-ajcy, któ 
rzy chcą obalić władzę ludową i nie­
nawidzą swej ojczyzny.

Świadek stwierdza dalej w odpo 
wledzi na pytania adwokata, że | ___________ ...
ludzie pokroju Jana Kowalewskie- ■ dokonali tego mordu?

Świadek: Niestety, byli 
wychowani przez hitlerowców i puł­
kowników Kowalewskich.

Adw. Nordmann: W jakich okolicz 
nośclach zginął mąż świadk.-?

Świadek: Mąż mój zginął w stycz­
niu 1945 r. w kilka dni po wyzwole­
niu Warszawy. Mąż mój wyjechał w 
teren i został tam zamordowany 
przez bandę NSZ i AK. Proces Człon 
ków tej bandy wykazał, że mieli oni 
legitymacje partii Mikołajczyka.

Przedstawiając okoliczności śmierci 
drugiego brata, świadek podkreśla, 
że rozkaz zamordowania go również 
wydało dowództwo AK, które składa 
ło się z oficerów sanacyjnych, dwój 
karzy i agentów hitlerowskich. Swia 
dek zaznacza, że większość szerego­
wych członków AK pragnęła rzeczy­
wiście walczyć z Niemcami, ale zosta 
la zdradzona przez 6we dowództwo.

go uważani są przez naród polski 1 
za zdrajców. Są to ludzie — pod­
kreśla świadek — którzy doprowa­
dzili Polskę do katastrofy wrześ­
niowej, spiskując z Niemcami. Dzi 
siaj spiskują oni nadal przeciw 
własnej ojczyźnie, nie cofając się 
przed mordem i szpiegowstwem. 
DLATEGO TE2 NARÓD POLSKI 
MA PEŁNE PRAWO NAZYWAĆ 
ICH ZDRAJCAMI.

Adw. Nordmann: Czy świadek zna 
Mikołajczyka, który stawał przed są­
dem w obronie Kowalewskiego.

Świadek: Mikołajczyka znam oso- 
bilście. Spotkałem się z nim na płasz 
czyźnie parlamentarnej. Znam rów­
nież jego działalność polityczną. Nie 
dziwię się, że Mikołajczyk świadczył 
na rzecz Kowalewskiego.

Już przed wojną, gdy strajki 
chłopskie przekształcały się w ak­
cję rewolucyjną, Mikołajczyk hamo 
wał tę akcję, obawiając się, źe mo 
że ona doprowadzić do obalenia 
rządu faszystowskiego. Zamiast 
walki rewolucyjnej, wołał on pak­
towanie z rządem sanacyjnym. I- 
stniała również lima przyczyna: 
chłopi sprzymierzali się z klasą ro­
botniczą.
Nie dziwię się, że Mikołajczyk wy 

stępował w obronie Kowalewskiego, 
albowiem faktycznie współpracował 
on przed wojną z faszystowskim 
rządem Składkowskiego, 
Kowalewskich.

Adw. Nordmann: Jakie 
zajmował rząd londyński 
chu chłopskiego w Polsce.

Świadek: Rząd londyński wszelki­
mi sposobami hamował walkę patrio 
tyczną z okupantem. Rząd londyński
i jego „delegatura"1 w kraju zaleca­
ły stanie „z bronią u nogi". Rząd lon­
dyński, na którego czele stał wów­
czas Mikołajczyk, zrzucał wprawdzie 
broń na terytorium kraju, jednakże 
broń ta nie była przeznaczona dla 
ludzi, walczących z okupantem, lecz 
dla faszystów.

Adw. Nordmann: Znano podobne 
wypadki we Francji... Czy istniała 
współpraca rządu londyńskiego z wy 
wiadem niemieckim?

Świadek: Zostały stworzone spe­
cjalne komórki rządu londyńskiego 
pod nazwą „Start" i „Polski Korpus 
Bezpieczeństwa". Zadaniem tych ko­
mórek była współpraca z Niemcami.

Adw. Nordmann: Jaka była dzia­
łalność Jana Kowalewskiego i rządu 
londyńskiego po wyzwoleniu Polski?

Świadek: Kowalewski stał na czele 
wywiadu, przy czym podlegała mu

Następnie świadek udzielał odpo­
wiedzi na pytanie adwokatów „oskar 
żenią". Jasne odpowiedzi świadka o- 
balają wszystkie ich podchwytliwe 
pytania. Odpowiadając na pytanie 
adw. Heiszmanna w sprawie działal­
ności Kowalewskiego, św. Ozga-Mi- 
chalski stwierdza, że wiadomo mu, iż 
przez siatkę wywiadowczą Jana Ko­
walewskiego napływali do Polski dy 
wersancl i szpiedzy. Swiądek przyta-

to Polacy,

W 100 rocznicę śmierci Gogola
Uroczysta akademia w Warszawie

4 
wym 
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bm. — w 100-ną rocznicę śmierci Mikołaja Gogola — w Państwo- 
Teatrze Polskim w Warszawie odbył się uroczysty wieczór poświę- 
pamięcl genialnego pisarza rosyjskiego.
uroczystość przybyli: członko-Na

wie Rady Państwa, członkowię Biura 
politycznego KC PZPR, członkowie 
Rządu z Premierem J. Cyrankiewi­
czem na czele, przedstawiciele PKOP 
z przewodniczącym PKOP prof. J. 
Dembowskim i wiceprzewodniczącym 
SRP prof. L. Infeldem na czele, 
przedstawiciele stronnictw politycz­
nych, zw. zaw., organizacji społecz­
nych, Komitetu Współpracy Kultural 
nej z Zagranicą i świata kulturalnego 
stolicy.

Nd uroczysty wieczór przybył am­
basador ZSRR w Warszawie A. So­
bolew wraz z członkami Ambasady. 
Obecni byli członkowie korpusu dy­
plomatycznego akredytowani w War­
szawie.

W uroczystości wzięła udział dele­
gacja radziecka w osobach: laureatki 
Nagrody Stalinowskiej, członka Pre­
zydium Zw. Pisarzy Radzieckich, zna- 
nej powieściopisarki A. Karawajewej 
i wybitnego historyka i teoretyka 
literatury profesora Akademii Nauk 
Społecznych w Moskwie A. Miasnl- 
kow*.

bardziej, że Państwo daje osiedleń­
com wszechstronną pomoc".
W woj. szczecińskim podobnie jak 

w Innych województwach Ziem Za­
chodnich rady narodowe przygotowu­
ją się do przyjęcia nowych osadników. 
W wielu gromadach trwają intensyw­
ne prace przy odbudowie i remoncie 
zagród. Obok 150 zagród wyTemonto-

Przeciwko zamachowi na wolność Włoch
Konferencja przedstawicieli miast okupowanych przez USA

RZYM (PAP) W Livorno odbyła się
konferencja przedstawicieli miast 1
okręgów Włocjh, k^re. rządne, ęaspe- 
raego odstąpił Amerykanom w celu
•wybudowania tam* 1 baz~ wojskowych. 
W konferencji wzięli udział przedsta­
wiciele postępowej części społeczeń­
stwa włoskiego.

Dziennikarz C. Scarfolio oświadczył, 
te przedstawiciele okupowanych miast 
i okręgów zgromadzili się w celu wy­
rażenia protestu przeciwko tzw. „kon­
wencji w sprawie statutu wojsk za­
granicznych", podpisanej w Londynie 
w czerwcu 1951 r. przez państwa u- 
czestniczące w bloku atlantyckim. 
Gwarantuje ona Amerykanom prawo 
stacjonowania wojsk w krajach nale­
żących do agresywnego bloku północ­
no-atlantyckiego. Konwencja wniesio- 

cza znany mu fakt przysłania kurie­
ra Mikicińskiego, który zamieszkał 
w mieszkaniu gen. Sosnkowskiego w 
Warszawie. Mikiciński jeszcze przed 
wojną znany był jako agent wywia­
du hitlerowskiego.
Zbrodnie reakcji

Z kolei zeznaje świadek Wanda 
Jarmułowicz, która podczas okupacji 
wraz z mężem i dwoma braćmi bra­
ła udział w walce z najeźdźcą hitle­
rowskim w oddziale Armii Ludowej.

Adw. Nordmann: Co się stało z 
mężem i braćmi świadka?

Świadek: Obaj moi bracia i mąż 
zostali w bestialski sposób zamordo­
wani. Mój starszy brat, który był 
szefem sztabu jednego z oddziałów 
Armii Ludowej, został zamordowany 
w r. 1943 w następujących okoliczno­
ściach: Ustalono spotkanie z dowódz­
twem oddziału AK celem omówienia 
wspólnej walki z Niemcami. Gdy 
brat mój przybył na miejsce spotka­
nia, czekało na niego gestapo. Do­
chodzenie wykazało, że gestapo zosta 
ło zawiadomione o miejscu spotkania 
przez dowódcą AK Scięgorza, które­
go widziano, gdy wychodził z gesta­
po. Nie był to zresztą wypadek od­
osobniony. We wsi Borowo np. doko 
nano straszliwego mordu na 
członków AL w czasie 
wspólnej akcji.

Przewodniczący: Czy
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to Niemcy

Po odegraniu hymnów państwo­
wych polskiego 1 radzieckiego uro­
czystość zagaił przewodniczący St. 
RN J. Albrecht

„Uroczysty obchód stulecia śmler 
ci Mikołaja Gogola — powiedział 
mówca — łączy nas wszystkich, 
całą postępową ludzkość, z wielkim 
narodem radzieckim we wspólnym 
hołdzie dla genialnego twórcy 
„Martwych dusz" 1 „Rewizora".
Pisarka M. Dąbrowska przedstawi­

ła następnie w obszernym referacie 
życie i twórczość Mikołaja Gogola.

Mikołaj Gogol — zakończyła prele­
gentka — jest wielkim rosyjskim pi­
sarzem narodowym, rozumiejącym, że 
korzenie twórczości narodowej tkwią 
w mowie, sztuce i życiu mas ludo>- 
wych. A dlatego, że służył tak właśnie 
rozumianej literaturze narodowej, 
6tał się jednocześnie pisarzem między 
narodowym, na wskroś ogólnoludzkim.

W imieniu delegacji radzieckiej 
przemówiła A. Karawajewa, przeka­
zując zebranym pozdrowienia w imie­
niu Związku Pisarzy Radzieckich.

wanych poprzednio odbudowuje 6ię w 
tym województwie 330 dalszych za­
gród.

Stosunkowo najwięcej, bo 45 zagród 
remontuje 6ię w po w. kamieńskim o- 
raz po 40 w powiatach nowogardzkim 
1 chojeńskim. W pow. gryfińskim w 
trzech gromadach: Nowe Czarnowo, 
Ryjnice 1 Krajnik prowadzony jest re­
mont 30 zagród.

W pow. nowogardzkim przygotowa­
no dla osadników 17 gospodarstw z za 
budowanlami.

na przez rząd de Gasperiego pod ob­
rady parlamentu może stać się — w 
wypadku Jeśli zostanie, ratyfikowana 
— najBarSziej nieEeźpIećznym narzę- 
dziPPfrw likwidowaniu- wolności i nie­
zawisłości Włoch. W imieniu uczestni­
ków konferencji Scarfolio zaprotesto­
wał przeciwko wniesieniu konwencji 
pod obrady parlamentu.

Kampania w Niemczech zach. 
na rzecz przyjaźni 
polsko - niemieckiej

BERLIN (PAP). W Solingen odbyło 
się pierwsze doroczne walne zgroma­
dzenie Tow. im- Helmutha von Gerlacha 
z udziałem 110 delegatów z całych Nie­
miec zach.

W rezolucji zgromadzenie stwier­
dziło, że członkowie Towarzystwa, bez 
względu na przekonania polityczne i 
wierzenia religijne, uważają za swój o- 
bowiązek narodowy krzewienie I umac 
nianie przyjaźni niemiecko-polskiej, siu 
żącej utrwaleniu i zapewnieniu pokoju 
światowego.

Towarzystwo postanowiło zorganizo­
wać w kwietniu kampanię na rzecz 
przyjaźni niemiecko-polskiej i urządzić 
powszechną zbiórkę pieniężną na utrzy 
manie cmentarza w Bielefeld, gdzie 
złożone są prochy polskich jeńców wo­
jennych i robotników polskich, przywie 
zionych przymusowo do Niemiec w 
czasie drugiej wojny światowej.

180 min. cegieł więcej
Wzorcowa mechanizacja na budowach Warszawy

W myśl założeń planu gospodarcze­
go na r. 1952, kluczowy przemysł ce­
ramiki budowlanej wyprodukuje w r. 
b. o 180 min cegieł więcej, niż w r.ub.

12 robotników ukończyło
12 przodujących robotników Zakładów 

Przemysłu Fosforowego w Krakowie 
zameldowało o ukończeniu realizacji za­
dań 3 roku planu 6-letniego.

Wśród robotników, którzy przystąpili 
już do wykonywania zadań 4 roku pla­
nu 6-letniego, znajduje się m. in. Wł. 
Jałocha, zatrudniony przy obsłudze mie­
szaka, osiągający średnią wydajność 
160% normy.

Pakowacze: P. Struzik, J. Miras, J. 
Kocioł i Fr. Mostowiak, pracując nad 
realizacją zobowiązań dla uczczenia 10 
rocznicy powstania PPR, osiągali 
ponad 200%.

Rybacy wykonali 
plan na luty

Uchwała Prezydium Rządu w sprawie 
zwiększonego planu połowów na rb. po­
stawiła przed naszym rybołówstwem 
trudne zadania. Zadania te w pierwszych 
dwóch miesiącach br. wykonane zostały 
pomyślnie. Plan połowów na styczeń br. 
został wykonany z nieznaczną nadwyż­
ką. Plan na luty br. — poważnie zwięk 
szony w porównaniu z lutym ub. r. — 
został przekroczony globalnie o 1,3%.

normy

„Mikołaj Gogol — powiedziała m, 
in. — nie tylko należy do narodu ra­
dzieckiego lecz do całej postępowej 
ludzkości. Wyrazem tego są liczne ob­
chody upamiętniające w wielu kra­
jach twórczość Gogola. Dla nas, ludzi 
epoki Stalinowskiej, Gogol jest ni* 
tylko stronicą historii lecz wieczni* 
wzruszającym twórcą, żyjącym w ser­
cach milionów ludzi radzieckich".

„Zwycięska Rewolucja Paździer­
nikowa obaliła znienawidzony u- 
strój carski, z którym tak płomien­
nie walczył Gogol swą zdolną bu­
rzyć trony — satyrą. Ale wygnani i 
Rosji Cziczikowie i Dzierżymor- 
dy rozwijają dziś swą działalność 
w krajach imperialistycznych. Nie 
handlują już wprawdzie „martwy­
mi duszami" lecz całymi narodami i 
terroryzują nie prowincjonalne tnia 
steczka lecz całe kraje. Przeciwko 
nim, handlarzom śmierci 1 wojny, 
walczy dziś nieśmiertelna satyra 
Mikołaja Gogola".
Kończąc przemówienie pisarka ra- 

dziecka wzniosła okrzyk na cześć sta­
le umacniającej się przyjaźni polsko- 
radzieckiej i na cześć zwycięskiego 
pokoju. Okrzyki te zostały gorąco pod 
chwycone przez zebranych.

\I/

na premiera
Po dymisji rządu Faure1*, która była 

bezpośrednim skutkiem ostatnich „sukce 
sów" atlantyckich w Lizbonie, prezydent 
Francji Auriol poszukuje nowego pre­
miera. Kolejnymi kandydatami byli .,gr* 
barz Francji" Reynaud i osławiony Ple- 
ven, który użyczył swego nazwiska ame­
rykańskiemu planowi przeszmuglowanię 
Wehrmachtu przez tylne schody tzw. 
„armii europejskiej".

Reynaud i Pleven rychło się zoriento 
wali, że nie potrafią sklecić rządu, i zre 
zygnowali z powierzonej im misji. Wów 
czas „socjalista" (ze szkoły nieboszczy­
ka Bluma) Auriol wpadł na pomysł! 
Przecież może zaproponować tekę pre. 
miera Antoniemu Pinayowi. Ten bur- 
żuazyjny polityk francuski należy do 
partii tzw. „niezależnych" (czytaj: za­
leżnych tylko od ambasady USA). Pot* 
tym — jak wynika z danych prasy fran 
cuskiej — ma następujące „zalety".

1. Dnia 10 llpc* 1940 r. glosował w pir- 
lamencie na Petain'*. A więc — pierw­
szy pomyślny egzamin w szkole zdrady 
narodowej.

3. Dnia 24 stycznia 1*41 r. mianowany 
został oficjalnie „radcę Petaina" i po­
został na tym haniebnym stanowtaku 
do chwili wyzwolenia Francji.

3. W prasie okupacyjnej ukazywały 
się Jego zdjęcia w przyjaznych rozmo­
wach z hitlerowcami.

4. We wrześniu 1945 r. sęd honorowy 
pozbawił go za współpracę z okupantem 
hitlerowskim praw wyborczych.

5. Obecnie jest wiceprezesem Izby 
Przemysłowców i właścicielem wielkie! 
garbarni. Kilkakrotnie muslat płacie 
grzywny z tytułu ustaw o „nieuczci­
wym wzbogaceniu s!ę“.

S. W jednym z poprzednich rzędów 
„partii amerykańskich" we Francji byt 
ministrem komunikacji i opracował ni 
zlecenie Waszyngtonu plan likwidacji 
niektórych francuaktcb linii kolejowych.

7. Podczas wielkich strajków pracow­
ników metra 1 autobusów paryskich 
oraz kolejarzy w 1951 r. poczynił Im 
obietnice, których w sposób oszukań­
czy nie dotrzymał.

Chy ba wystarczy. Dla ambasady ame­
rykańskiej w Paryżu — wszystkie te 
„zalety" czynią z Antoniego Pinay* 
„właściwego człowieka na właściwym 
miejscu".

Innego zdania jest lud francuski. I 
dlatego prasa paryska nie wróży Pi­
nayowi powodzenia. Prezydent Auriol 
chyba będzie musiał poszukać innego 
kandydata.

Choć, kto wie! Różne rzeczy staję są 
możliwe pod okupacją amerykańską. 
Może więc i kolaborant hitlerowski zo­
stać premierem Francji...

(G.) !

Wzrost ten zostanie osiągnięty prze­
de wszystkim drogą dalszej rozbudo­
wy i modernizacji istniejących zakła­
dów ceramicznych, w których ,buduj# 
się nowoczesne, sztuczne suszarnie i 
instaluje się nowe, bardziej wydajne 
maszyny i urządzenia. W r.b. rozpocz- 
ną produkcję nowobudujące się za­
kłady ceramiczne jak np. największa 
i najnowocześniejsza w kraju cegiel- 
nia-gigant w Zielonce oraz cegielnie W 
Zasławicach i Dębicy.

W trosce o realizację planu na r. b., 
Min. Budownictwa Miast i Osiedli 
wprowadza na terenie warszawskich 
budów tzw. wzorcową mechanizację. 
Polega ona na tym, iż do prac na bu­
dowach wprowadzone zostaną nie, jak 
dotąd, pojedyncze maszyny, lecz sko­
ordynowane ze sobą zespoły maszyn.

Park maszynowy, jakim dysponuj* 
budownictwo warszawskie, został już 
całkowicie przygotowany do wprowa­
dzenia nowego systemu mechanizacji. 
Powołane zostało specjalne przedsię­
biorstwo robót zmechanizowanych, 
które opracowywać będzie plany me­
chanizacji robót pracochłonnych i 
przydzielać poszczególnym budowom 
odpowiednie zespoły sprzętowe.

Wprowadzenie nowego systemu pra­
cy sprzętem posiada olbrzymie zna­
czenie ekonomiczne. Z jednej strony 
pozwoli ono na zmechanizowanie na 
terenie Warszawy robót ziemnych w 
100 proc., z drugiej zaś na całkowite 
zmechanizowanie transportu piono­
wego oraz mieszania zapraw i beto­
nów. Umożliwi to również blisko o 4Q 
proc, wzrost wykorzystania awzetu.
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Stołeczne zakłady podejmują apel
ZYCIE

uczczenia 60 rocznicy urodzin Prezydenta Bieruta
FIS I oddany do użytku
Narciarze walczą o tytuły

8*1* ZWAWN lm. Georgl Dymi­
trow*. Wielka, •zeroka. Na suficie 
wiszą Jetzcze różnobarwne dekoracje 
pozostałe po ostatniej zabawie. Na 
ścianach barwna girlandy. Tylko 
nad stołem prezydialnym transpa­
rent. Białe litery na czerwonym tle: 
,60 rocsnicę urodzin Prezydenta Bo­
lesława Bieruta załoga Zakładów im. 
Dymitrowa uczci wzmożonym czy­
nem produkcyjnym". Niżej: portret 
Prezydenta.

Za stołem prezydialnym przodowni 
ey pracy. Popis 1 Różycki z transfor 
mitami, Buski — z blachami, Gra­
bowski — z montowni aparatów, 
Tarczyńska — z lakierni, Bąkowskl.

Krótki referat O co chodzi — wie 
to wezyscy. O wezwaniu robotni­
ków Pa-Fa-Wagu doniosło wczoraj- 
ne radio, denkasły również gazety. 
Ba — doniosła nawet codzienna po- 
w.elana gazetka Zakładów im. Dymi­
trowa — „Migawka". Toteż cała za­
top kilkuset ludzi — zgromadziła 
s.ę tutaj, aby odpowiedzieć „patawa- 
fowcom".

Ledwo referent zszedł z mównicy, 
gdy na stół posypały się kartki pa­
pieru. Nierówne były te kartki i róż­
nym charakterem pisane, atramen­
tem czy ołówkiem, lecz treść była 
jedna. Zobowiązania i

600 ZOBOWIĄZAĆ
Oddajmy 

One lepiej 
strój załogi 
ki o pokój

Prawie 
ogólna

głos cyfrom i faktom, 
od nas oddadzą na. 

Dymitrowa, jej wolę wal 
1 •ocjalizm.
600 tobowląggń. Suma 

osseiędnoścl 1.063.643 xl.

Nasi Korespondenci i Czytelnicy piszg
Gdzie naprawiać aparaty słuchowe?

Osoby o upośledzonym słuchu mu-7 
tzą używać specjalnych aparatów, I 
wzmacniających ałuch. Są to aparaty | 
produkcji NRD, które można nabyć 
w kraju. Cena takiego aparatu z 
dwoma mikrofonami wynosi około 
170 zł.

Aparat starcza na okres około ( mis- 
tlący. Zmartwieniem ich posiadaczy jest 
W, te gdy psuje się tylko jedna z części 
bezużyteczny staje się cały aparat. Od 
dwóch lat zwracam się do Centrali Han­
dlowej Pr rem. Metalowego w Łodzi o na­
prawę aparatu. Niestety, Centrala nie po 
■Uda odpowiedniego warsztatu napraw.

Osób, używających aparatów słu­
chowych, jest w Polsce wiele. Gorą­
cym ich pragnieniem jest możność 
naprawy częstych uszkodzeń.

8. P.
(Nazwisko i adres znane Red.).

¥
Słuszny, naszym zdaniem, projekt 

uruchomienia warsztatu napraw wy-

Zcbowiązania produkcyjne kobiet 
dla uczczenia 8 marca

Zbliżający się Międzynarodowy 
Dzień Kobiet mobilizują rzesze 
biet do jeszcze pełniejszego niż 
tychczas włączenia się w dzieło 
cjaiistycznego budownictwa.

Kobiety Krakowskich Zakładów 
Konstrukcji Maszyn podjęły ponad 
100 indywidualnych zobowiązań pro­
dukcyjnych. |

W Katowicach w sortowni kopalni 
„Wujek" kobiety postanowiły osiąg­
nąć maksymalną czystość węgla.

Kobiety z działu manipulacij 
Szczecińskich Zak. Włókien Sztucz­
nych postanowiły zaoszczędzić 38 tys. 
li.

W woj. gdańskim kobiety srpółdzael 
ni produkcyjnej „Zdobycz Chłopska" 
w Kokoszkowych postanowiły odsta­
wić w br. do zlewni 80 tys. litrów 
mleka od krów hodowanych na dział 
kach przyzagrodowych.

Jeszcze szybciej, niż dotychczas, 
będą rosły piękne bloki Marszałkow­
skiej Dzielnicy Mieszkaniowej. Zało­
ga tej największej w stolicy budo­
wy zobowiązała się bowiem wczoraj 
— dla uczczenia zbliżającej się 
60-tej rocznicy urodzin Prezydenta 
Bolesława Bieruta oraz dla godnego 
powitania Święta 1 Maja — wzmóc 
tempo pracy i wiele robót zakończyć 
przed ustalonym terminem.

Na zdjęciu — widok na zarysowa­
ny już wyraźnie główny plac MDM 
i przylegające doń bloki w budowie.

Foto Wł. Piotrowski.

na dzień 8 marca 1952 r. (czwartek) 
Na fali 1321 m.
Program dnia 5 55 13 25 Wiadomości 5 05 

I M 100 7 53 12 04 18.00 20 00 23 00
8.10 Koncert 6 06 Wszechnica Radiowa 

135 Polskie pleśni 7 30 Muzyka 7.50 Ka­
lendarz radiowy 8 00 Koncert 9.15 Koncert 
solistów 10.00 „Sędzia" — ode. opow. w. 
•ulaginowa 10.20 Melodie operetkowe 
UW Lekcja języka rosyjskiego 11.18 Mu- 
tyka 1 aktualności 11.45 Głos mają kobie­
ty 12.18 Muwyka 15.30 Aud. dla dzieci 
lis Koncert 17.00 Muzyka 17.15 Wszech­
nic! Radiowa 17.30 Aud. z cyklu: „Ty­
dzień Muzyki Rumuńskiej w Polskim Ra 
*o" 1100 Mikrofonem po kraju 18.20 Mó­
wimy o projekcie Konstytucji 18.30 Ta­
neczna muzyka ludowa różnych narodów 
lito Lekcja języka rosyjskiego 19.20 Aud. 
dal młodzieży 30.35 Kwadrans radzieckich 
piosenek 10.50 „Arcydzieła muzyczne są 
dla wszystkich" — aud. ał.-muz. w oprać. 
H. gwotklenla >1.30 „Na fali humoru i 
tatyry" 31.45 „Piękne głosy" (Totl dal 
Monte. Ttto Schlpa) 32.00 „Wiola wypływa 
spod Baraniej" — aud. z cyklu: „Z hie­

Wlały 1 Odry" 22.30 Rosyjska mu- 
kameralna.
fatt 347 m.

7.20
14.15

pogłębienia rytmiczności 
W kwietniu produkcja od 
będzie według planów

Plan marca zostanie wykonany w 
104 proc. Plan I kwartału w 105,8 
proc. Plan drugiej dekady kwiet­
nia wykonany będzie do 18. Plan 
zaś kwietnia wykonany w 105 proc. 
Brygada Izdebskiego wyprodukuje 

50 transformatorów ponad plan. Bry 
gada im. Feliksa Dzierżyńskiego plan 
marca i kwietnia przekroczy o 10 
proc. Brygada Łady wykona plan 
marcowy dwa dni wcześniej. Ze­
non Rakos i Jan Grabowski odda­
dzą 20 dodatkowo wyprodukowanych 
odgromników. Wydajność pracy w 
marcu podniesie się o 3 proc, w sto­
sunku do stycznia, kwiecień zaś przy 
niesie dalszy jeden procent wzrostu.

Załoga podjęła długofalowe) zobo­
wiązanie 
produkcji, 
bywać się 
dziennych.

Do końca marca powstaną ponadto 
trzy nowe robotniczo - inżynieryjne 
zespoły racjonalizatorskie. Zaś racjo­
nalizatorzy indywidualni opracują 20 
nowych pomysłów.

Płyną i płyną zobowiązania. Stół 
prezydialny jest niemal całkowicie 
zakryty wyrywanymi z notesów, kar 
teczkami. Wyliczyć treści wszystkich 
niepodobna. (Rt)

KONIEC ROKU 30 CZERWCA
Robotnicy, technicy i inżyniero­

wie zakładów IM. KOMUNY PA­
RYSKIEJ postanowili plan produk 
cji II kwartału wykonać do 18 
kwietnia br. a zadania trzeciego 
roku Planu 6-letniego — do 30 
czerwca br.

mienionych aparatów kierujemy pod 
adresem Ministerstwa Drobnej Wy­
twórczości. (Red.)

NOWE ŚRÓDMIEŚCIE NOWEJ WARSZAWY

105

Wspomnienia robotnicze A. Bobruka 14.30 
Muzyka 14.50 Koncert 15.30 Aud. dla dzie­
ci 16.00 Wszechnica Radiowa 16.20 Dzien­
nik warszawski 16.35 Muzyka 16.45 Aud. 
sportowa 17.05 Odpowiedzi „Fali 49“ 17.15 
Reportaż zastępcy kapitana radzieckiego 
statku Askold Janowskiego „W portach 
malajsklch" 17.30 Muzyka 17.40 Górnicy — 
scenka słuchowiskowa A. Drozdy 18.00 Dla 
każdego coś miłego 19.00 Radiowy Express 
Wieczorny 19.20 Muzyka 19.30 Muzyka 1 
aktualności 20.00 Koncert 20.40 „Zadanie 
zostało wykonane" — aud. z cyklu: „Szła 
kłem walk" 21.30 Mówimy o projekcie 
Konstytucji 21.40 Utwory fortepianowe 
komp. polskich 21.50 Wszechnica Radiowa 
22.10 Aud. z cyklu: „Tydzień Muzyki Ru­
muńskiej w Polskim Radio" 22.45 Muzyka.

Polskie Radio zastrzega sobie możliwość 
zmian w programie.

NA FALACH NASZYCH PRZYJACIÓŁ 
Moskwa I
12.00 Koncert orkiestry ludowej Wszech 

związkowego Radiokomitetu 16.30 Audycja 
słowno-muzyczna „W ojczystym kraju" 
22.33 Ąianlew: Trio na skrzypce, forte­
pian f wiolonczelę 23.00 Pleśni rosyjskie. 
Moskwa II

15.00 Koncert utworów kompozytorów 
ormiańskich 17.00 Głazunow: V. Symfonia 
17.00 Rosyjski chór góralski 22.05 Koncert 
wybitnych solistów 22.35 Koncert estra­
dowy.

swoich pracowników na naradę.
— Termin przedłużony nie będzie — 

powiedział. — Mieliśmy dość czasu na 
dokładne ustalenie z każdym chłopem w 
naszej gminie, terminów odstaw. Wiele 
gmin zrobiło plany na czas. Gminy 
Ułęż i Stężyce nawet pochwalili na od­
prawie. A ja musiałem nasłuchać się za 
nasze guzdranie. A przecież u nas tylko 
kilku gospodarzy, co to nie przyszli 
na zebrania gromadzkie, nie zaplanowa­
ło swoich odstaw. Trzeba jeszcze dziś 
jechać do nich i dowiedzieć się. Na ju­
tro plan musi być gotowy.

Nie minęło pół godziny — płozy sań 
skrzypiały po śniegu. Jechaliśmy do gro 
mady Łucznica. Spora to gromada, roz­
rzucona na przestrzeni blisko 3 km, w 
malowniczym zakątku, pełnym wznie­
sień i dolin. W chatach zapalały się pierw 
sze światła. Na nasz widok sołtys się u- 
eieszył.

— O, dobrze żeście przyjechali. Chcia

Okruchy Stolicy
przeciągów usunąć mo­
gą dwa — trzy arku­
sze sklejki (dykty), któ­
re wype’nfą brakującą 
część ścianki działowej w 
kabinie. O czym przypomi­
na uprzejmie częsty w 
Banku Inwestycyjnym — 
interesant St. R.

CZARNO I BIAŁO
Zewnątrz białe. W prze­

kroju ciemna spirala, niby 
w atrucll makowej. Tak 
wygląda bochenek białego

Chleba z etykietką: WSS. 
Piekarnia Nr 6 B ul. San­
domierska 23. A po co cie­
mna spirala?.,. Nie wiem. 
Rozwiązywałem różne za 
gadki w Chlebie, ale ta 
zastanowiła mnie szczegół 
nie. Po bliższym zbadaniu 
warstw, stwierdziłem, że 
bochenek powstał z dwóch 
gatunków ciasta: jasnego 
i ciemnego i stąd owa ar­
tystyczna spirala.

Nie brzydko naprawdę 
wypadl ten fokus. Pytam

dwa następne działy, 
wydajność o 10 proc, 

stolarnia i montaż

A oto niektóre indywidualne zo­
bowiązania członków załogi tej fa­
bryki:

Inż. Brodowski i Wróbel rozszerzą 
stosowaną już w tej fabryce metodę 
Kowalowa na 
co powiększy 
Galwanizernia, 
stojaków, stosując metodę Korabiel- 
nikowej, będą pracować 3 dni w każ 
dym miesiącu na zaoszczędzonym su 
rowcu 1 materiale odpadowym — cy 
nie, kadmie, niklu, drewnie i oliwie.

Szypulski, Kamiński, Symon, Szulc, 
Udział, Gniadek i wielu innych — 
to ludzie zakładów im. Komuny Pa­
ryskiej, którzy swoją pracą i pomy­
słami racjonalizatorskimi chcą razem 
z milionami robotników uczcić 60 
rocznicę urodzin Prezydenta Bolesła­
wa Bieruta, którzy chcą wzmożonym 
wysiłkiem powitać Święto Pracy — 
1 Maja, (bas)

MDM WZYWA MURANÓW
Ponad 2 tysiące budowniczych 

MDM-u zebrało się w auli Politech­
niki Warszawskiej, aby odpowiedzieć 
na wezwanie Pafawagu. Przyszli tu 
wprost z rusztowań nowego śródmie 
ścia nowej Warszawy, aby złożyć zo 
bowiązania o oddaniu do użyku no­
wych izb.

I tak: do 1 maja robotnicy MDM 
przekażą przedterminowo lokato­
rom, w bloku 2a, 52 izby, a w blo­
ku 2 b — 95 izb mieszkalnych.

W wyniku podjętych zobowiązań 
plan produkcyjny na miesiąc ma­
rzec i kwiecień zostanie przekroczo 
ny o 1.729.000 zł, co pozwoli na 
wybudowanie dodatkowej kubatu­
ry w ilości 7.500 m sześć.

Zobowiązania produkcyjne bry­
gad zespołów i poszczególnych ro 
botników dadzą dodatkową produk 
cję wartości 46.100 roboczogodzin. 
Zespoły murarskie podjęły zobo­

wiązania zaoszczędzenia materiałów 
budowlanych, jak cementu i cegły.» » r

W powiecie „zarażonym* spekulacją

TERAZ ODSTAWIĄ WSZYSCYA?r 1

(Od naszego soecjalnego wysłannika)
Pow. garwoliński, w marcu.

Było już dobrze po południu, kiedy 
przewodniczący GRN przyjechał 
Osiecka. Wracał z Garwolina, gdzie 
udział w powiatowej odprawie, na 
rej miały być omawiane gotowe 
gminne plany obowiązkowej odstawy 
zwierząt rzeźnych. Niezbyt pochlebnie 
musiała wypaść na odprawie jego gmi­
na, gdyż przewodniczący był nachmu­
rzony.

Nie zdejmując nawet kożucha, zebrał I d0 słowa>

do 
brał 
któ- 
już

się tylko, czy można śmia­
ło jeść?

ARCYBRUDY
Wchodząc na Klatkę scho 

dową w oficynie domu 
przy ul. Wiejskiej 16, do- 
stajemy drgawek i robi 
się nam nieswojo na wi­
dok brudów, jakie tam pa­
nują. Administracja domu 
wylepiła całą klatkę scho 
dową nalepkami z napisem 
„Dbaj o czystość". Ktoś 
dowcipny dopisał ołów­
kiem „Do adłnlnlstracji" — 
tam też zgłaszamy prośbę 
o ratowanie klatki schodo 
wej przed brudami — mie­
szkańcy oficyny przy ul. 
Wiejskiej 16.

Wyniki podjętych zobowiązań poza 
przyspieszeniem budowy i uzyska­
niem dodatkowych oszczędności usu­
ną dotychczasowe wady w wykonaw 
stwie przewodów wentylacyjnych i ko 
minowych, robót posadzkarskich, tyn­
karskich, instalacyjnych i innych.

Operatorzy i konserwatorzy sprzętu 
zobowiązali się przystąpić do współ­
zawodnictwa o lepszą konserwację 
sprzętu, co podniesie wykorzystanie 
go z 80 na 85 proc. Personel inży­
nieryjno - techniczny MDM zobowią 
zał się zorganizować do 20 bm. klub 
racjonalizatorów, a pracownicy wy­
działu technicznego — dwie bryga­
dy racjonalizatorskie. Kierownictwo 
budowy zobowiązało się na 1 maja 
otworzyć wzorową świetlicę 1 stołów 
kę. Kierownicy budów do 18 kwiet­
nia postanowili przebudować miejsca 
wypoczynku wszystkich załóg na bu 
dowach. ó
Podejmując te zobowiązania, zało 

ga MDM, w liście do Prezydenta Bo­
lesława Bieruta — przyrzekła starać 
się, aby zobowiązania zostały w ter­
minie i z nadwyżką wykonane. Rów 
nocześnie budowniczowie MDM wez­
wali wszystkie załogi budowlane, a 
szczególnie załogę Muranowa do 
współzawodnictwa dla jak najgodniej 
szego uczczenia 60 rocznicy urodzin 
Prezydenta Bolesława Bieruta. (RAD)

Wyjazd polskich pięściarzy
na moskiewski iurniej

4 b.m. wyleciała samolotem do Mo­
skwy 20-osobowa ekipa pięściarzy pol­
skich na międzynarodowy turniej bok­
serski.

W skład ekipy wchodzą następujący 
zawodnicy:

Kukier, Kasperczak, Woźniak, Niedź- 
wiedzki, Drogosz, Matloch, Kudłacik, 

łem już sam iść na gromadę. Ale wie­
cie, chłopom trzeba dokumentnie tłu­
maczyć, bo się dopytują co i jak. A ja 
tam sam 
le w tej 
szcze co

nie bardzo jeszcze wiem — ty- 
uchwale różnych punktów. Je- 
źle powiem.

NIE WIEDZIAŁA...
Katarzyna Żuraw siedziała przy ko­

łowrotku j snuła lnianą nić. Wytarła 
fartuchem ławę i prosiła siadać. Wie­
działa już o co chodzi i nie dała dojść

— Marną mamy ziemię — żyjemy 
właśnie z hodowli. Mąż pojechał do sy 
na w Koszalińskie, to ja jia zebranie 
nie mogłam przyjść. Ale wywiedziałam 
się, że mamy dać 108 kg. Mam już tro­
chę podchowaną świnię, to oddam w 
kwietniu. Do tego czasu będzie miała 
już chyba ze 150 kg. To już druga w 
tym roku. Pierwszą z kontraktacji od­
stawiłam w lutym. Miała 148 kg.

Mówiłaby jeszcze, gdyby nie przer­
wał jej przedstawiciel GRN Witak.

— Jeśli zakontraktowaliście na luty i 
odotaiwiUiscie w terminie, to już macie 
obowiązek wykonany. Jeśli zakoinltraktu 
jecie jeszcze tę drugą, to dostaniecie 
30 proc, premii, a za każdy kilogram 
żywca — 4 kg węgla i 80 deka paszy, 
a jeszcze ulgę z podatku i w skupie zbo­
ża.

Gospodyni aż zerwała się ze stołka, 
Witak przeczytał jej odpowiedni punkt 
uchwały.

— No i patrzcie, — powiedziała — 
Pewnie, że zakontraktuję, a na jesień 
jeszcze jedną podchowam. Dobrze, źeś- 
cie mi powiedzieli. Bo te spekulanty z 
Karczewa, co tu czasem się kręcą po 
gromadzie, namawiali, żeby nie kontrak 
tować.

JAK WSZYSCY TO WSZYSCY
Wędrowaliśmy dalej od chałupy do 

chałupy. Powoli wypełniały się luki w 
planie gromadzkim.

Władysławowi Frączykowi przypada 
odstawić 242 kg. Po naradzie z żoną po­
stanowił w pierwszym półroczu do czer­
wca sprzedać sztukę 140 kg, a drugą 
podchować do jakichś 160 kg i odstawić 
w listopadzie, a nadwyżkę 60 kg zakon­
traktować.

1

Zakopane w marcu.
Zakopane przygotowuje 6ię do naj 

większej tegorocznej imprezy nar­
ciarskiej. Dzisiaj roeąnocainą się tuitaj 
mistrzostwa Polski, które trwać bę­
dą 5 dni. W Zakopanem przebywają 
od kilku dni zawodnicy wszystkich 
niemal zrzeszeń sportowych łącznie 
z olimpijczykami, którzy po trudach 
norweskich tras odpoczywają teraz, 
trenując na naszych trasach.

Mistrzostwa Polski poprzedziły we 
wnętrzne zawody poszczególnych zrze 
szeń sportowych. Poziom tych zawo­
dów był bardzo różny. Najlepiej za­
prezentowali się zawodnicy Gwardii, 
CWKS i AZS, rekrutujący się w du 
żej części z okręgu krakowskiego. 
Słabszy poziom, szczególnie w kon­
kurencjach kobiecych, wykazali re­
prezentanci związkowych zrzeszeń 
sportowych. Narciarze LZS, którzy 
na zeszłorocznej Spartakiadzie zajęli 
drużynowo szóste miejsce, wykazują 
w tym roku mniej żywotności.

Podobnie jak w roku ubiegłym, 
główne zainteresowanie skupiać się 
będzie na konkurencjach alpejskich. 
Atrakcyjność zjazdu zwiększa odda­
nie wreszcie do użytku trasy FIS I, 
W porównaniu z trasami olimpijski­
mi FIS I jest co prawda stosunko­
wo łatwy, szczególnie w tym roku, 
kiedy wielkie opady wyrównały fa­
listość trasy. Dla większości naszych 
zjazdowców trasa ta będzie jednak 
wielką próbą ich umiejętności, Ro-

Sadowski, Krawczyk, Chychła, Mu- 
sjałi, Nowara, Grzelak, Jądirzyk, Go- 
ściański.

Ponadto wyjechali trenerzy Sztam i 
Majchrzycki oraz sędziowie Neuding i 
Kowalski.

Kierownikiem ekspedycji jest ob. 
Springer.

1

Zamaszyście podpisał listę 1 zaczął 
opowiadać. Wspomniał, jak to przed 
wojną przychodził handlarz, umawiał 
się, godzinami się targował, chcąc za­
płacić najniższą cenę i wykorzystać chło 
pa. Ale chłop nie zawsze chcial przy­
bić cenę dłonią w dłoń, jak to było w 
zwyczaju. Wtedy handlarz nasyłał swe­
go wspólnika, który oferował jeszcze 
niższą cenę. No i chcąc nie chcąc chłop 
sprzedawał świnię z dużą stratą.
— Dziś jest inaczej — ciągnął Frą- 

czyk. — Jak się chce sprzedać, to wia­
domo gdzie iść — do Gminnej Spółdziel 
ni Ale dlaczego ja mogę kontraktować 
świnie i mnie się to opłaca, a taki Kę­
dziorek w Jaźwinach — bogaty gospo­
darz — choć miał 6 sztuk, a z tego 2 
po 180 kg — zakontraktował tylko jed­
ną. Albo Szymczyk z Ponurzycy. Miał w 
chlewni 11 sztuk świń, a zakontrakto­
wał tylko 3. Resztę sprzedał na ,,lewo“. 
A teraz jak wszyscy mają dawać mięso 
dla miasta, to wszyscy. No nie?

WPŁYW KARCZEWA
Późnym wieczorem wracaliśmy do gmi 

ny z gotowym już planem obowiązko­
wych odstaw i ustalonymi przez chło­
pów terminami. Dłuższy czas jechaliś­
my w milczeniu. Przedstawieciel GRN 
przypomniał sobie w pewnym momencie 
naszą rozmowę z Frączykiem.

Istotnie sprawa, o której wspomniał 
Frączyk nie jest błaha, zwłaszcza dla 
powiatu garwolińskiego, który graniczy 
z osławionym ośrodkiem spekulacji mię 
sem — Karczewem.

Spekulanci Karczewa na skutek nie­
zbyt zdecydowanie prowadzonej z nimi 
walki, w dalszym ciągu rozwijali swoją 
działalność i promieniowali na okolicę. 
Usiłowali nawet stworzyć z Łaskarzewa 
drugi ośrodek spekulacji mięsem, ale 
garwolińska MO do tego nie dopuści­
ła.

Spekulacyjna działalność kułaków i 
handlarzy mięsem wpływa również na 
wykonywanie planów kontraktacji. Np. 
gmina Kłoczew, położona daleko od Kar 
czewa, w styczniu br. zakontraktowała 
509 sztuk zamiast zaplanowanych 497 
tuczników. Natomiast gminy bliżej po­
łożone, planów styczniowych nie wyko­
nały. Gmina Sobienie Jeziory zamiast 
planowanych 382 sztuki zakontraktowa­
ła w styczniu 140 sztuk, gm. Osieck za­
miast 199 sztuk zakontraktowała tylko 
37 sztuk.

RTOWE

zegranle zjazdu na FIS I może w 
dużym stopniu zmienić układ pierw­
szych miejsc.

Najlepsze miejsce z Polaków w 
Oslo oraz zwycięstwo na zeszłorocz­
nej Spartakiadzie typują Roja-Gąsie- 
nicę na zwycięzcę zjazdu. Dziedzic, 
Wawrytko II, Płonka, Czarniak, Ciap 
tak-Gąsienica to ci, którzy 6ą w sta 
nie zagrozić Rojowi.

W slalomie zwykłym i gigancie 
walkę o pierwsze miejsce będą toczyć 
Ciaptak - Gąsienica, Dziedzic, Naor- 
niakowski, J. Marusarz i Schindler. 
W konkurencjach kobiecych przo­
duje Grocholska. Tutaj interesować 
nas będzie liczba startujących zawo­
dniczek, od czego zależy podniesienie 
poziomu naszego narciarstwa kobie­
cego.

Kombinacja klasyczna odbywać się 
będzie bez Daniela Krzeptowskiego, 
który nie zdążył jeszcze wyleczyć 
kontuzji z Oslo. Kula, Grandys, Taj 
ner — to główni' pretendenci do ty­
tułu. Na 18 km jeszcze raz zobaczy­
my pojedynek Kwapień — Bukow­
ski, przy czym interesować nas bę­
dzie postawa młodego Styrczuli.

Na skoczni Holmenkollen, SŁ Ma­
rusarz przegrał z Wieczorkiem. Nie 
przypuszczamy jednak aby to się mo 
gło powtórzyć na Krokwi. Wszystko 
przemawia za tym, że „dziadek" je­
szcze raz zagarnie młodzieży tytuł 
sprzed nosa.

(Zg)
¥

W dniach 8—11 bm. odbędą się w Zako­
panem narciarskie mistrzostwa Po’akl. 
oficjalne otwarcie zawodów nastąpiło w 
środę 5 bm. o godz. 15 ej w Wojewódz­
kim Ośrodku Kultury Fizycznej na By­
strem („Imperial").

Program mistrzostw przedstawia się na­
stępująco: 6 bm. sztafety kobiet
1 mężczyzn oraz bieg zjazdowy męż­
czyzn na trasie FIS 1, 7 bm. skoki do biegu 
złożonego oraz slalom specjalny kobiet 1 
mężczyzn, 8 bm. bieg 10 km kobiet 118 km 
mężczyzn (otwarty 1 złożony), bieg zja­
zdowy kobiet na trasie FIS 2, 9 bm. otwar­
ty konkurs skoków na dużej Krokwi, 10 
bm. bieg na 30 km. oraz slalom - gigant 
kobiet 1 mężczyzn.

Otujarcie 
mistrzostw Polski w hokeju

Na Torkacie w Katowicach odbyło się 
uroczyste otwarcie mistrzostw Polski w 
hokeju na lodzie.

W pierwszym meczu Górnik pokonał 
Budowlanych 7:0 (2:0, 1:0, 4:0). Górni­
cy mieli zdecydowaną przewagę, zdoby 
wająć bramki ze strzałów trzech braci 
Wróbli oraz Penczka, Langera, - Połesa 
i Ziaji.

W drugim meczu Unia wygrała z 
Kolejarzem 8:3 (1:0, 3:2, 4:1). Koleja­
rze nawiązali równorzędną grę w 
dwóch pierwszych tercjach. W trzeciej 
tercji zdecydowaną przewagę miała 
Unia, dla której bramki zdobyli: Bur­
da — 3, Lewacki — 2 oraz Kurek, 
Csorich i Jeżak. Dla Kolejarza: Rypyść 
— 2 i Dybowski — 1.

A tymczasem prawie codziennie uja­
wniano „lewe" transporty mięsa z tych 
gmin. Na furmance kułaka Jana Wy­
rzykowskiego z Wólki Ciechanowskiej 
znaleziono poćwiartowanego wieprza. U 
Stanisława Somlńskiego w Sobolewie 
odkryto warsztat masarski i ok. 200 kg 
mięsa. U Józefa Kozickiego z Puznowa 
znaleziono 3 łbów wieprzowych i wiele 
kilogramów słoniny i mięsa. Tak oto 
mięso 1 tłuszcze przeciekało na czarny 
rynek.
Uchwała o obowiązku odstawy zwie­

rząt rzeźnych odetnie dopływ do pun­
któw spekulacji trzody chlewnej, pocho 
dzący przede wszystkim od kułaków, 
którzy uchylali się od udziału w kon- 
.traktacji.

Jest jeszcze jedna sprawa. Treść u- 
chwały musi być znana wszystkim 
chłopom. Pośpiech pierwszych dni, kie­
dy trzeb* było w krótkim czasie zapoz­
nać chłopów z uchwałą i jednocześnie 
opracować plany i ustalić terminy, nie 
pozwolił na dokładne jej przeanalizowa 
nie i przedyskutowanie.

Zwłaszcza niezbyt dobrze orientują 
się w zagadnieniach dostaw i kontrakta 
cji ci chłopi, którzy z różnych powo­
dów na zebraniach nie byli. Mogliśmy 
się o tym przekonać choćby na przykła 
dzie gromady Łucznica. Dlatego też 
aktyw gminny powinien dołożyć starań, 
aby zapoznać z uchwałą wszystkich bez 
wyjątku chłopów.

Tadeusz Pojmański

Str.

ALBERT E. KAHN 
ZDRADZONY NARÓD

420 zł 20.—
„CZYTELNIK"

K 4354-1

Gimnastycy radzieccy
na Węgrzech

Grupa gimnastyków radzieckich wy 
jechała 4 b.m. na Węgry, gdzie weź­
mie udział w kilku towarzyskich za­
wodach z gimnastykami węgierskimi.

W skład ekipy radzieckiej wchodzą 
czertowi gimnastycy i gimnastyczM: 
Urbanowicz, Minajczewa, Czukarin, 
Seryj, Szaginian i inni.

Druk. RSW „PRASA", Marszałkowska 3/i.

glem 
tyka

Na
Program dnia IM UH Wiadomości 

l» 7.55 17.Ot 11 00 33 50.
ł.ll Chóry radzieckie 0.30 Koncert 

Mu ryk a 7.30 Kalendarz radiowy

BANKOWA 
NIEPORADNOŚĆ

Bardzo miła — małe „ty 
eta". Czy Bank Inwesty­
cyjny nie zauważył dotych­
czas. w jak przykrych wa­
runkach pracować musza 
jego urzędniczki w tzw. 
biurze przepustek, które 
raczej winno alg nazywać 
„kabing grypy, anginy, 
chrypki, zapalenia płuc 1 
innych schorzeń". wynika­
jących z niesłychanych 
Przeciągów przy okienku 
dla interesantów.

Iłatety przypuszczać, te 
Wydział Gospodarczy Ban­
ku nie orientuje ale wi­
docznie^ Ze przyczyng
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Kobiety wiejskie
uczczą swoje święto

Dzień 8 marca — Międzynarodo­
wy Dzień Kobiet — tysiące kobiet 
uczci zobowiązaniami produkcyjny­
mi i społecznymi, które stale napły­
wają do Miejskiego i Powiatowego 
Zarządu LK w Radomiu.

Do Zarządu Powiatowego nadeszły 
zobowiązania m. in. kobiet zatrud­
nionych w Szydłowieckich Zakła­
dach Obróbki Kamienia. Pracownice 
fizyczne zobowiązały się wykonać 
ponad zaplanowaną ilość 2 skrzyn­
ki osełek, a umysłowe — przepra­
cują dodatkowo po 2 godziny. 
Wszystkie zaś wspólnie — uporząd­
kują i ozdobią zaniedbaną dotych­
czas świetlicę zakładową.

Gospodynie ze wsi Maliszew, gmi­
ny Gębarzów uchwaliły zwiększyć 
dostawę mleka do spółdzielni o 303 
proc., zaś kobiety gromady Dąbio- 
wa w gminie Przytyk podjęły zobo­
wiązanie zwaldAiwia pijaństwa na 
swoim terenie. (KW).

Pierwsi w Radomiu
Zakłady Drzewne i Naprawcze Taboru Kolejowego

Zobowiązania i apel bohaterskiej załogi PA-FA-WAGU lotem błyska­
wicy dotarły do Radomia. Od wczesnych godzin rannych we wszystkich 
zakładach pracy szeroko dyskutowano na temat zobowiązań wrocławian. 
To samo działo się wśród załogi radomskich Zakładów Drzewnych, która 
została zelektryzowana zobowiązaniami działu cyrkularni, gdzie z inicja­
tywy czterokrotnego przodownika pracy ob. Stawczyka i wielokrotnego 
inicjatora zobowiązań ob. Skiby, postanowiono podnieść' i wykonać plan 
produkcyjny w marcu br. do 105 proc., a ogólny plan wartościowy w tym 
miesiącu do 110 proc. Zobow:ązanie
W dwie godziny później, tj. w 

przerwie obiadowej, pozostałe działy, 
za przykładem cyrkularni, zaczęły 
podejmować zobowiązania I tak ca­

Rolnicy przygotowują się 
do prac wiosennych

W czasie odprawy inspektorów rol­
nych woj. kieleckiego poruszono sze­
reg aktualnych i niezmiennie waż­
nych dla gospodarki rolnej zagad­
nień. Mówiono na temat siewów 
wiosennych, a w związku z nimi 
nawozów sztucznych, przygotowania 
SOM, kredytów itp. Zajęto się 
również sprawami wiedzy rolniczej 
oraz samokształcenia, bez którego — 
rolnicy dobrze o tym wiedzą — nie 
może być mowy o podnoszeniu plo­
nów i wydajności z ha.

Ńa zebraniu poddano przy tym 
krytyce wiele zarządów powiato­
wych ZSCh, które nie wywiązują 

’ się należycie ze swych obowiązków.
Zarząd Powiatowy w Busku, mi­

mo zorganizowania samokształcenia 
i starań, nie umie powiązać tej pracy 
z Inspektoratem Wiedzy Rolniczej 
PRN.

Nie wszystkie powiaty rozplano-

Z życia młodiieży szkolnej
W sali liceum im. Marii Konopnic 

kiej odbyła się uroczysta akademia 
z okazji 34 rocznicy powstania Armii 
Radzieckiej. Referat okolicznościowy 
wygłosiła aktywistka ZMP Alicja 
Helman. Część artystyczną wypełni­
ły pieśni radzieckie w wykonaniu 
chóru szkolnego, deklamacje solowe 
i zbio~owe oraz tańce w wykonaniu 
uczennic szkoły. J. Kai. koresp.

*

Uczennice 6zkoły ogólnokształcącej 
im. M. Konopnickiej uczciły 10 rocz 
nicę powstania Polskiej Partii Ro­
botniczej. W czasie uroczystości po­
święconej rocznicy wystąpił zespół 
żywego słowa krakowskiego „Arto- 
6u“. Audycja słowno-muzyczna nosi­
ła- miano: Lata walki — Lata”ł>u3o- 
v/y. Całość składała się z- wierszy i 
pieśni poświęconych walkom PPR z 
okupantem, zaś w latach po odzyska 
niu niepodległości odbudowie i budo 
wie kraju.. W. H. koresp.

¥
W państwowym technikum finan­

sowym odbyła się narada produkcyj 
na aktywu młodzieżowego. Podsumo 
wano na niej wyniki nauczania w 
drugim okresie oraz radzono nad 
podniesieniem dyscypliny pracy i wy 
ników nauki w następnym okresie 
szkolnym. Z. H. koresp.

wały równomiernie nawozy sztucz­
ne. Np. w gminie Moskatrzew pow. 
Włoszczowa sprzedawano nawozy 
sztuczne tylko członkom ZSCh.

W niektórych PZGS zdarzają się 
wypadki braku części do narzędzi 
rolniczych, jak lemieszy, odkładnlc 
itp. .. .

W gm. Jedlińsk zwrócono uwagę 
na braki w organizacji kontraktacji 
ziemniaków.

W gm. Masłów w pow. kieleckim 
maszyny rolnicze niszczeją, stojąc 
pod gołym niebem, nie zabezpieczo­
ne żadnym nakryciem.

Obecnie już rozprowadza się kredy 
ty dla chłopów na zakiup nawozów 
sztucznych. Powiat radomski zada­
nie to wykonał już w 48 proc.

Zebranie poświęciło wiele uwagi 
nie tylko krytyazmemru omówieniu 
błędów i braków, ale także środków 
ich usunięcia. Wypowiadali się różni 
gospodarze wnosząc do dyskusji cen 
ne spostrzeżenia z bogatego, wielo­
letniego doświadczenia.

Zebrani szeroko omówili zagad­
nienie zorganizowanego przez ZSCh 
współzawodnictwa dla rolników, ce­
lem zmobilizowania ich do podniesie 
nia wydajności i jakości pracy w ro­
ku bieżącym. Koresp. DZ.

zostało podjęte o godz. 9 rano.
la załoga począwszy od cyrkularni 
przez posadzkarnię, halę traków, 
warsztat mechaniczny i inne posta­
nowiła podnieść jakość i wartość 
produkcji w miesiącu marcu do 110 
proc. Ogólna wartość zobowiązań wy 
niesie 99.560 zł.

Niezależnie od zobowiązań ogól­
nych podejmowały zobowiązania 
przekroczenia planów ilościowych 
poszczególne działy. I tak wartość 
dodatkowego zobowiązania cyrku­
larni wynosi 1.688 
cyrkularnią poszli 
sadzkarni, których dodatkowa pro­
dukcja wyraża się wartością 3.800 
zł. Następni złożyli meldunek pra­
cownicy hali traków; wartość zobo 
wiązań wynosi 4.800 zł. Dział okle- 
in, czyli fornięrnia, da dodatkową 
produkcję wartości 12 tys. zł, Pra­
cownicy warsztatu mechanicznego 
zobowiązali się przez utrzymanie 
sprawnego działania maszyn i urzą 
dzeń technicznych umożliwić zało­
dze wykonanie podjętych zobowią­
zań oraz wzmóc akcję, jak najda-

łej idącej oszczędności w gospodar­
ce smarami. Ogólna wartość zobo­
wiązań Radomskich Zakładów 
Drzewnych, Indywidualnych i zbio­
rowych, wynosi 121.848 zł.

Załoga RZD wzywa wszystkie 
zakłady przemysłu leśnego i drzew 
nego do podejmowania podobnych 
zobowiązań, (js.)

*
Podobne uroczyste zebranie odbyło 

się w Zakładach Naprawczych Tabo­
ru Kolejowego w Radomiu. Ogólna 
suma podjętych zobowiązań wynosi 
tu 69.730 zł. O uroczystości, kolejarzy 
napiszemy w jutrzejszym numerze.

DYSKUTUJEMY

Oto fragment sesji rady narodowej w Jedlińsku. Zebrani chłopi, przedstawi 
ciele swojej gminy żywo dyskutują o projekcie Konstytucji.

Feto Włodarklewicz

zł. W ślad za 
pracownicy po-

W trosce o zdrowie matki i dziecka
W BIAŁOBRZEGACH OTWARTO IZBĘ PORODOWĄ

Po szosie warszawskiej mknie 
szybko mała, czeska Skoda. Jedzie- 
my do Białobrzeg, gdzie zatrzymuje­
my się przed niepozornym partero­
wym budynkiem z napisem. „Izba po­
rodowa". Tu oczekuje nas już le­
karz, kilka pielęgniarek i położnych 
w białych, szpitalnych kitlach oraz 
jeszcze kilkanaście osób z samej 
esady. Za chwilę ma nastąpić otwar 
cie pierwszej w powiecie radomskim 
izby, porodowej.

leszcze raz o kłopotach central
Ciasnotę magazynową powiększa wygodnictwo
klientów bocznicy na ulicy Limanowskiego

lo- 
zaj 
do

Przygotowania do siewów
CIEPIELÓW.—Spółdzielcze Ośrod­

ki Maszynowe w pow. iłżeckim 
przygotowują się do robót wiosen­
nych. SOM w Ciepielowie wyremon 
tował już 18 siewników i kilkana­
ście pługów. SOM w Chotczy 
Dziurkowie, Solcu, Lipsku, Łazis­
kach itd, także zakończyły remonty.

Lasek-Dłuski koresp.
-  «,j Bj. i — > l

Zewsząd i o wszifstłum

Artykuł o magazynach Składnicy 
Rejonowej Przemysłu Chemicznego, 
który ukazał się niedawno w „Życiu", 
spowodował wizytę w redakcji przed­
stawiciela ARGED-u, oraz z kolc-i 
nasze — odwiedziny na bocznicy ko­
lejowej przy ul. Limanowskiego W 
świetle spostrzeżonych faktów jeszcze 
raz potwierdza się słuszne nasze sta­
nowisko stwierdzające znaczną ciasno­
tę w magazynach składnicy i koniecz­
ność zaradzenia istniejącej sytuacji. 
Pisaliśmy już niejednokrotnie, poru­
szając różne zagadnienia, że nowopo­
wstające przedsiębiorstwa i instytucje 
powinny budować własne pomieszcze­
nia, w przeciwnym bowiem razie cias­
nota lokalowa występująca w naszym

UKRÓCIĆ KŁUSOWNICTWO i rękę jest to miejsoowym chułiga- 
CIEPIELÓW. — Opady śnieżne w | nom> syp^ oni ziarno na śniegu 

lutym spowodowały głód wśród | £ zakładają sidła, wyłapując kuro- 
kuropatw. Wskutek grubej warstwy 
śniegu na bolach kuroDatwy z trud 
nością dbigrżebują się do roślin zbo­
żowych,' aby się nimi pożywić.

W wioskach na terenie gminy 
Chotcza pow. iłżeckiego daje się zau 
ważyć duże ilości tych ptaków, któ­
re nie boją, się człowieka, toteż na

Dzień Radomia
CIESZĄCY się dużą popularnością 

aktywny klub literacki zaplanował na 
najbliższy okres liczne prelekcje i od 
czyty, połączone z występami arty­
stycznymi; m. in. prelekcje na temat 
twórczości Wiktora Hugo, Puszkina, 
Juliana Tuwima i Gogola.

DZIŚ tj, 6 bm. w Domu Kultury od 
będzie się posiedzenie rady społecznej 
P.D.K.

C© i GDZIE?»

¥
„DESZCZ", „Zgubiłam serce maleń­

kie", „Mariensztat", „Piosenka spor. 
towa“ — to tytuły egzemplarzy nut, 
które pojawiły się w sprzedaży w Do 
mu Książki.

fłorefom
Teatr im. St. Żeromskiego — „Dwa ty 

godnie w raju"
KINA

Bałtyk — „Dziewczyna 1 traktor" — 
prod. czeskiej

Hel — „Tajemnica szybu naftowego", 
prod. węgierskiej

APTEKI
Społ. apteka nr 14 (Słowackiego 82) i 10 

(pi. Jagielloński 7)
TELEFONY

Pogotowie Ratunkowe 09
Straż Pożarna 08
Komenda MO 12-57

WYSTAWY
Muzeum, ul. Nowotki 12 — Wystawa 

„Stefan Żeromski" i „Realizm mieszczań­
ski"

Kielce
Teatr Im. St. Żeromskiego — „Grzech" 

Żeromskiego
APTEKI

Społ. apteka nr 6 (pl. Obr. Stalingradu) 
TELEFONY

Pogotowie Ratunkowe 19-88
Straż Pożarna 11-11
Komenda MO 1213

Druk. RSW „PRASA", Marszałkowska 3/5.
I 3B-14340

¥
SMUTNY będzie „los" mieszkańców 

bloku nr 72 przy ul. 1 Maja — mówią 
ich sąsiedzi z myślą o lecie, patrząc 
na przepełnione śmietniki stojące pod 
ich oknami.

Czy nie można byłoby umieścić śmie 
tników w innym miejscu? — pytanie 
to kierujemy pod adresem administra­
cji bloków.

¥
NA każdym stole kuchennym powin 

na być cerata. Można, ją kupić w Po- 
wszaśhnyim Domu Towarowym pła­
cąc za 1 m 37 zł 30 gr.

*
RADOŚĆ — nasza, zasługa — ich. 

Personel kiosku „Ruch" nr 410 przy 
ul. Malczewskiego, który był tematem 
naszej krytyki, może być teraz przy­
kładem dla innych. Uprzejma obsługa 
klientów, estetyczne rozmieszczenie 
czasopism zasługuje na wyróżnienie.

¥
PORADNIA przeciwgruźlicza przy 

ul. Reja 5 zmuszona jest wstrzymać 
przyjęcia chorych z prowincji do dnia 
1 kwietnia. Powodem tego jest choro 
ba jednego z lekarzy.

Z. H. koresp.

patwy. Barbarzyńskie • niszczenie 
pożytecznych ptaków rozszerza się 
coraz bardziej.

Kłusownictwo, największe nasile­
nie ma w gromadach: Zajączków, 
Niemieryczów, Baranów, Tymienica, 
Siekierka, Kijanka itd.

Sidłami poluje przeważnie mło­
dzież. Pożądanym więc jest, aby 
ZMP podjęło akcję uświadamiają­
cą. Lasek-Dłuski koresp.
MŁODZIEŻ POW. KOÓIENICKIEGO 
ZGŁASZA SIU OCHOTNICZO DOI 

BRYGAD SP
KOZIENICE. Młodzież pow. kozie- 

nickiego doceniając znaczenie szyb­
szego wykonania planu 6-letniego 
ochotniczo zgłasza się do brygad SP.

Najwięcej ochotników zgłosiło się 
z gminy Policzna — 49 junaków i z 
Kozienic — 45 junaków.

Franciszek Jasikowski z gm. Trze 
bień podpisując listę powiedział: 
„Zgłaszam się do brygady, bo che? 
budować miasto młodzieży — Nową 
Hutę.

W DALSZYM CIĄGU BRAK
IŁŻA. — W gminnych spółdziel­

niach w Ciepielowie, Lipsku, Solcu 
i Dziurkowie pow. iłżeckiego, daje 
się odczuwać stały brak sieczkarń, 
wialni, pługów, bron i innego sprzę­
tu rolnego.

PZGS w Starachowicach zaintere­
sował się tą sprawą i w spółdziel­
niach pokazało się trochę narzędzi 
rolniczych, które okoliczni chłopi 
rozikupili. Kierownicy spółdzielni 
obiecali sprowadzić więcej maszyn, 
obietnicy jednak dotychczas nie 
spełniono. (D. — kor.).

mieście i tak w dużym nasileniu, bę­
dzie się z każdym dniem powiększać. 
Również i w wypadku podzielonych 
„Salomonowym sądem" magazynów 
Składnicy Rejonowej Przem. ChemicK 
nego oraz Centrali ARGEDu nie może 
być innego wyjścia. Zasadnicze więc 
zagadnienie pozostało nadal bardzo 
aktualne.

Obok jednak tego istnieje pytanie, 
jak się układa praca na rampie przy­
ległej do magazynów między wszyst­
kimi centralami i instytucjami korzy­
stającymi z wyładunku swych towa­
rów na tej bocznicy kolejowej, a więc 
CHPMet., Składnicą Rejonową Prze­
mysłu Chemicznego, ARGED, Centra- 
lą.Żeląza i Stali, Centralą Odpadków, 
browarem i in. Na wąskiej około 30 
fnetrowej długości rampie dokonuje 
się wyładunku znacznej ilości towa­
ru. Wskutek dej organizacji stała się 
ona zbyt ciasną. Centrale bowiem u- 
rządzily tam „właściwe" magazyny. 
Trzeba przyznać, że jest to dla nich 
dość wygodne, gdyż towary wyłado­
wuje się prosto z podstawianych wa­
gonów, gdzie czekają na zabranie ich 
przez srwoich odbiorców. Zdarza się 
więc, że w ciągu 6 godzin wyznaczo­
nych na wyładunek nie zdąży się o- 
próżnić wagonu, gdyż pozostawione 
przy tarze 
do rampy.

Ostatnio 
odcinek od _ .

| Żelaza i Stali, jakkolwiek kilka me­
trów dalej ma na Własnym placu wie­
le pustego miejsca; przy podjeździe 
zaś leży kilka beczek z towarami CHP 
Chemicznego, tuż obok towary CHP 
Metalowego oraz duża sterta węgla 
znacznie utrudniająca wyładunek. Na 
kilkakrotne uwagi dyrekcji ARGEDu 
w Składnicy chemicznej i Centrali 
HPMet. odpowiadano, że nie opłaci 
się przerzucać towaru na Inne miej­
sce, gdyż i tak odbiorcy wkrótce go 
zabłocą! Trzeba, stwierdzić, że Cen­
trale idą tu po najmniejszej linii opo­
ru — składają towar tuż przy rampie 
tak, że do wyładunku innych towarów 
zostaje tylko niewielki odcinek wol­
nego miejsca.

Czyżby rzeczywiście porozumienie 
między wszystkimi klientami boczni­
cy przy ul. Limanowskiego było nie­
możliwe. Chodzi tylko o dokładne o- 
próżnianie rampy i magazynowanie 
towaru na właściwym miejscu. Wydaje 
się, że przy należytym zrozumieniu sy 
tuacji na bocznicy przez wszystkie ko­
rzystające z niej instytucje i ich do­
brej woli znikną trudności, jakie są 
obecnie przy wyładunku towarów, (n)

towary utrudniają dostęp

na bocznicy cały prawy 
podjazdu zajęła Centrala

FACHOWCY POSZUKIWANA
BRYGADIERÓW KONNYCH, WOZAK0W, POMOCNI­
KÓW WOZAKÓW ORAZ ŁADOWACZY do prac przy 
wywozie drewna zatrudni BIURO TRANSPORTOWE 
PAŃSTWOWEJ CENTRALI DRZEWNEJ EKSPOZYTU­
RA W OLSZTYNIE, ulica 22 Lipca Nr 4. Wynagrodzenie 
według układu pracy plus premia od wywozu 1 zrywki. 
Kwatery zapewnione. Zaangażowanym pracownikom bę 
dą zwrócone koszty przejazdu. k 8117 0

| OGŁOSZENIA DROBNE |
Nauka

Trzymiesięczne nowocze­
sne korespondencyjne kur­
sy księgowości, Łódź, skry 
tka 163- k 19068-0

Zguby
Zgubiono kartę konsumo- 
wą Nr IV.88 1 trzy kartki 
spożywcze wydane przez 
Zakłady Metalowe nr 1 w 
Radomiu, na nazwisko Wit­
czak Józef, wieś Klwaty, 
pow. Radom. p 13493-1

Zgubiono kartę meldunko­
wą Nr K-XI/45977 wydaną 
przez Biuro Ewidencji Lud 
noścl miasta Radomia, na 
nazwisko Łuszczyńska Ha­
lina.   p 13465-1 
Zgubiono zaświadczenie 
wojskowe wydane przez 
RKU — Radom, nazwisko 
Wojnarowski Czesław.

_____________p 13466-1 
Zgubiono przepustkę wyda 
ną przez SPB w Radomiu, 
na nazwisko Taszak Anto­
ni,_______________ P 13467 1
Zgubiono kartę meldunko­
wą wydaną przez gminę 
Białobrzegi powiat Radom 
nazwisko Górka Józef, ur. 
6.11.1934 r. wieś Sucha.

Spor/,
STAL — STARACHOWICE PRZEGRYWA 

Z GWARDIĄ — KIELCE 14:4
Rozegrane w Kielcach zawody bokser­

skie w ramach rozgrywek o .Puchar Po­
koju WKKF, pomiędzy miejscową Gwar­
dią 1 Stalą ze Starachowic zakończyły się 
zwycięstwem gospodarzy 14:4.

Walki stały na bardzo słabym poziomie, 
były nieciekawe i chaotyczne. W druży­
nie gości wyróżnili się jedynie Głuchow­
ski i sledlak. z miejscowych Szafranek 
i Jotejko.

Wyniki techniczne walk są następujące: 
(na pierwszym miejscu zawodnicy Gwar­
dii). W muszej — szafranek wypunktował 
Jasińskiego, w koguciej — Majakowski 
oddał punkty Mazurowi w.o. z powodu 
nadwagi, w piórkowej — Furman zwycię­
żył przez poddanie się w II rundzie No­
waka, w lekkiej — słaby w tym dniu Za­
chara z trudem pokonał Stróżka, w lek 
kopólśredniej — już w pierwszej rundzie 
Latkowski wygrał przez t.k.o. ze Sko- 
necznym, w półśrednlej Kubskl po nlecle 
kawej walce wypunktował Głuchowskie­
go, w lekkośrednlej — Owczarek wygrał 
przez k.o. w II rundzie z Jóźwikiem, w 
średniej — Jotejko przegrał po dość ład­
nej walce z Sledlakiem, w półciężkiej — 
Bombalski po bardzo słabej walce wygrał 
ze Skalskim. Walka w wadze ciężkiej nie 
odbyła się z powodu niewyatawlenla przez 
obie drużyny zawodników.

Wyjaśnić wypada, że izba poro­
dowa to nie, jak wynikałoby z naz­
wy, jeden pokój dla rodzących ma­
tek — to miniaturowy szpitalik z 
kuchnią, gabinetem lekarskim, sa­
lami dla położnic i noworodków, 
właściwą izbą porodową i nawet., 
świetlicą.

W Białobrzegach, przed wojną, 
kal w którym zatrzymaliśmy się 
mował miejscowy lekarz, mając
dyspozycji wielopokojowe mieszka­
nie. Dziś ośrodek ten służyć będzie 
kobietom — żonom ludzi pracy.

TERMINU DOTRZYMANO
Dopiero w sierpniu ub. roku opróż 

niony został lokal, który należało 
wyremontować. Pomimo, że termin 
otwarcia wyznaczony został na 1 
marca, jeszcze w lutym nie spodzie­
wano się, że zostanie on dotrzymany. 
Wśród wielu trudności najbardziej 
dawał się odczuć brak ludzi do pra­
cy, bo miejscowi rzemieślnicy za­
trudnieni byli przy budowie mostu. 
Trudności zdołano pokonać, dzięki 
inicjatywie nowego kierownika wy­
działu zdrowia PRN ob. Czesława 
Lisowskiego, który, gdy zaszła tego 
potrzeba,' był wszędzie i o wszystko 
sam sję starał. Terminu dotrzymano.

BRAK WODY
Wszystko byłoby w porządku, gdy­

by nie jedno „ale". Chodzi miano­
wicie o to, że ładne i obszerne po­
mieszczenie oddane właśnie do użyt 
ku nie posiada wody. Kierownik 
izby porodowej dr Henryk Olszew­
ski uh21ewa.nad tym, _iż_FRN nie 
wystarała Ślę o kredyt na zainsta­
lowanie wody bieżącej; pomimo, że 
przy pracy jest cna dla lekarza i po­
łożnych pierwszym i nieodzownym 
czynnikiem. Sprawa wody od po­
czątku była bardzo niejasna. Kilka­
krotnie polecano ją instalować, po­
tem odwoływano decyzję. W koń­
cu ub. roku dr Olszewski wysłał w 
tej sprawie pismo do Wydziału Zuro

sport,
Sędziowali: w ringu — Zarzycki, na 

punkty — Kopytek 1 Szczygłowski Kiel­
ce, oraz Mleszkowskl Radom.

Aktualna tabela rozgrywek o Puchar
Pokoju przedstawia się następująco:

Stal — Ostrowiec 11 17 143:77
Stal — Kielce 10 15 127:71
Gwardia — Kielce 11 14 115:103
Stal — Radom 9 12 94:86
Stal — Starachowice 10 4 63:135
WKS — Kielce 9 2 74:106

wia WRN, na które jednak nie otrzy 
mał odpowiedzi.

DLA ZDROWIA MATEK
Przy drzwiach wejściowych do ga­

binetu dyżurującej położnej prze­
ciął zawieszoną „symboliczną" wstę­
gę kierownik wydziału zdrowia 
PRN. Izba porodowa została otwar- 
ta. Zebrani, po przemówieniach 
przedstawiciela gminnej rady naro­
dowej, miejscowych członków Związ 
ku Zawodowego Pracowników Służ­
by Zdrowia i kierownika dr Olszew 
skiego, oraz pierwszej położnej ob. 
Wiery Michlak, która powzięła zo­
bowiązanie jak najlepiej wywiązy­
wać się z obowiązków niesienia po­
mocy cierpiącym matkom, weszli 
obejrzeć sale. Czysta, lśniąca bia­
łością pościel na łóżkach, podstawo­
we medykamenty, maleńkie łóżeczka 
dla noworodków, szafki z lekarstwa 
mi i cisza panująca wokół są rękoj­
mią. że na pewno dobrze będą, się tu 
czuły matki, o których pomyślało 
państwo ludowe, niosąc Im zabezpie­
czenie zdrowia i troskliwą opiekę w 
okresie macierzyństwa. (Ren)

Kolejarze dyskutują
nad Konstytucję

Z inicjatywy kierownictwa Klubu 
Robotniczego ZZK w Radomiu odbył 
się wieczór artystyczny pod hasłem 
„Wspólnie dyskutujemy nad Konsty­
tucją". Ściągnął on blisko 300 kole­
jarzy wraz z rodzinami.

Wieczór zainaugurował chór tech­
nikum skórzanego, który wykonał 
szereg pieśni, po czym prelegent 
TWP mgr Osuchowski wygłosił po­
gadankę o projekcie Konstytucji Pol­
skiej Rzeczypospolitej Ludowej. W 
dyskusji wzięli udział liczni koleja­
rze.

Na zakończenie, orkiestra dęta 
ZZK pod dyr. D. Kozłowskiego ode­
grała kilka utworów, (n)

Śladem naszych artykułów
USPRAWNIONO „OPERACJĘ"

Z... KARTOTEKĄ
Prez. MRN w Radomiu w odpowiedzi 

na list czytelnika w sprawie skomplikowa­
nej „operacji" z kartoteką w rejonie lecz 
niczym przy ul. Słonecznej stwierdza: 
„pielęgniarka o której wspomina notatka, 
w okresie od 10.XII.51 r. do 9.1.52 r. za­
stępowała pracownika kancelaryjnego, któ 
ry w tym czasie korzystał z urlopu wy­
poczynkowego. Obecnie urlopowany pra­
cownik powrócił i praca w ambulatorium 
przy ul. Słonecznej 10 idzie nadal spraw­
nie.
UKARANY „DZIAŁACZ1* — CHULIGAN

Wojewódzki Komitet Kultury Fizycznej 
w Kielcach w związku z naszą notatką 
w rubryce „Bez rozgłosu... działacz spor­
towy", komunikuje, że Sołtysik Mirosław 
za chuligaństwo i awantumictwo został 
zwolniony na podstawie 32 art. umowy o 
pracę — ze stanowiska przewodniczącego 
PKKF — Pińczów z dniem 31.XIL51 r.

Fakt ten wykorzystany byt na VI Ple­
num Woj. Kom. Kult. Fizycznej Kielce 
w dniu 29.XII.51 r. jako ostrzeżenie dla 
wszystkich pracowników Powiatowych 
Komitetów Kultury Fizycznej źle pojmu­
jących swoje obowiązki.

GRN — GZOWICE 
NIE CHCE KINA

W poruszanej przez nas sprawie konie­
czności uruchomienia stałego kina wiej­
skiego w Jedlni - Letnisko OZK Kielce 
wyjaśnia: w październiku 1951 r. instruk­
tor OZK Kielce do spraw rozwoju sieci 
kin ob. Konrad Religa był wysłany do 
Jedlnl - Letniska, by zgodnie z planem 
Woj. Komisji Planowania Gospodarczego 
zbadać warunki utworzenia kina wiej­
skiego. Niestety, prezydium GRN w Jedlni- 
Letnisko, mimo iż w tej miejscowości

spor!
W decydującym meczu Unia przegrała 

ze Stalą 2:0 (9:15, 7:15), Budowlani poko- 
nali Spójnię 2:1 (15:10, 13:15, 15:13) oraz 
wygrali ze Stalą 2:0 (17:15, 15:13) zdobywa­
jąc tym samym tytuł mistrza turnieju.— - - - - trzech

pray

BUDOWLANI ZWYCIĘZCĄ 
TURNIEJU SIATKÓWKI

W Kielcach odbył się turniej siatkówki 
męskiej o Puchar CRZZ z udziałem wo­
jewódzkich reprezentacji poszczególnych 
zrzeszeń Związków Zawodowych. W wy­
niku rozgrywek pierwsze miejsce zajęli 
Budowlani przed Stalą i Spójnią, czwarte 
zaś przypadto w udziale Unii, piąte Ko­
lejarzowi, szóste zaś Włókniarzowi.

Wyniki spotkań przedstawiają się na­
stępująco:

Unia pokonała Kolejarza 2:1 (15:7, 10:15, 
15:3), Budowlani przegrali ze Stalą 2:0 
(7:15, 11:15), Włókniarz przegrał ze Spójnią 
2:0 (2:13, 2:15), Kolejarz wygrał z Włóknia­
rzem 2:0 (15:10, 15:10), Unia zaś pokonana 
została przez Spójnię 2:1 (15:13, 3:15, 4:15), 
Kolejarz rozgromiony został przez Budo­
wlanych 2:0 (4:15, 4:15) 1 Stal wygrała ze 
Spójnią 2:1 (15:12, 8:15, 15:6).

znajduje się sala nadająca się na kino, 
odpowiedziało negatywnie stwierdzając, 
że nie posiada żadnych funduszy na ewen­
tualny remont sali i jej wyposażenie. 0- 
kręgowy Zarząd Kin zaś wyjaśnia, że nie 
posiada żadnych dotacji za wyjątkiem 
— na wyposażenie kina w aparaturę 1 wy­
szkolenie personel.

„Dziwne nam się wydaje — czytamy — 
czemu prez. GRN w Jedlnl - Letnisko nie 
może za przykładem innych rad narodo­
wych systemem gospodarczym wyposażyć 
sali kinowej w niezbędne przedmioty jak 
np. lawy do siedzenia, a tym samym do­
pomóc społeczeństwu w korzystaniu z kul­
turalnej rozrywki. Ponadto dodajemy, że 
OZK Kielce poniósł Już pokaźne straty 
finansowe, wyszkalając dla zaplanowanego 
kina w Jedlnl - Letnisko personelu".

Od redakcji: My również dziwimy się, 
te prez. GRN Gzowlce w Jedlni-Letnlsko 
nie potrafi rozwiązać tego Istotnego dla 
tej okolicy zagadnienia. Może pomoże mu 
prez. PRN? (g).

Bez rozgłosu

W zespole Budowlanych wystąpiło 
zawodników radomskich z kola 
ZBM. (t.k.)

„OGNIWO" KANDYDATEM 
NA MISTRZA OKRĘGU 

Spotkanie w tenisie stołowym z . 
mistrzostw klasy wojewódzkiej pomiędzy 
dwoma radomskimi drużynami Ogniwa 1 
Unią zakończyło się zwycięstwem Ogniwa 
— 10:0. Ogniwo wystąpiło w składzie: 
Naumowlcz, Gos 1 Szpotowicz, natomiast 
Unia — Filipek, Rybski i Szwach.

Wyniki spotkań: Naumowlcz — Szwach 
2:0, Gos — Filipek 2:0, Szpotowicz — 
Rybski 2:0, Gos — Szwach 2:1, Naumo­
wlcz — Filipek 2:0, Szpotowicz — Szwach 
2:0, Gos — Rybski 2:0, Szpotowicz — Fi­
lipek 2:0, Naumowlcz — Rybski 2:0.

W grze podwójnej para Naumowlcz — 
Szpotowicz wygrała z parą Filipek — 
Rpbskl 2:0 (21:8, 21:16).

Najlepszym zawodnikiem spotkania był 
mistrz Polski — Naumowlcz. Po tym 
spotkaniu z Unią, która była groźnym 
przeciwnikiem i pretendentem na mistrza, 
można się spodziewać, że Ogniwo zdobę­
dzie mistrzostwo województwa.

J. K. koresp.

cyklu

f2ecenz/a
„...cieszy się dużym powodzeniem*. 

Tak zazwyczaj kończą się „suche", ma 
te notatki o granych sztukach teatral­
nych. Często nawet długa i napuszona 
recenzja nie powie tego aktorowi, co 
myślą o nim ot, tacy sobie, przeciętni 
widzowie. Aby więc ułatwić aktorom 
ten bezpośredni kontakt z widownią 
np. na temat „Dwóch tygodni w raju" 
rozmawiałem po spektaklu z kilkoma 
osobami, które wypowiedziały się na­
stępująco.

Ob. J. G., znany miłośnik rybotó- 
stwa: ■ „...dsobiście czuję się obrażony. 
Żaden rybak, tak jak ten w słomko­
wym kapeluszu, nie jest takim lebie- 
gą, a poza tym miał za krótką żyłkę...".

Pani, którą często widzę w „Teatral 
nej": .... właściwie nie wiem co ci lu­
dzie chcieli od tej biednej, chorej kie. 
rowniczki... jedyny miły człowiek to 
ten w angielskich białych okularach".

Lola — (moja znajoma z PKP): 
„...chciałabym być aktorką, bo nawet 
w zimie mogłabym pokazywać się w 
tej mojej ślicznej sukience w grosz­
ki".

Członek Klubu Literackiego ob. P«- 
tosiński: „...widać tu u wszystkich głę­
bię przeżyć, trochę za dużo akcentu 
demonizmu, no i przepyszna postać w 
epizodycznej roli, tego... no... no, jakże 
on się nazywa...".

Zbyszek Szlakis jeden t młodych 
wielbicieli teatru:

Gałązka jest na medal..."
_  111
„— ...no czyli w dechę...".

TAD


